ML) 


jdże 


A NOWY JORK (PAP) — Przemawiając w ko: 
misi! politycznej ONZ, delegat radziecki Wy- 
szynski oświadczył, że przedstawiciele mono: 
po': amerykańskich inspirują nowy kisrunek 
ameiykańskiej polityki zagranicznej i w ten 
sam sposób, jak Churchill, prowadzą propa- 
gandę wojenną. 

Churchill, rzucając oszczerstwa na Związek 


Radziecki, stara się odwrócić uwagę rpinii 
śwatowej od swych agresywnych >lanów. 
Curchill propaguje idee angielsko nei y- 


kanskiego sojuszu wojskowego, skierowanego 
przeciwko Związkowi Radzieckiemu. 

Minister Handlu Stanów: Zjednoczonych — 
Harriman nawołuje rząd amerykański do roz- 
budowy sił lotniczych i do zwiększenia zbro- 
jen 

Minister Obrony Narodowej Stanów Zjed- 
noczonych — Forrestal broni businessmanów 
amerykańskich i  monopole ameryx«ańskie 
przed zarzutem, że ciągnęły one ołbrzymie zy- 
ski z wojny. 4 3 

Pyły minister spraw zagranicznych — Jā- 
mes Byrnes rzuca prowokacyjne oskarżenia 
przeciwko Związkowi Radzieckiemu, co zresz- 
tą czynią również te koła amerykańskie, do 
których on należy, 

Minister Wyszyński wezwał komisję poli- 
tyczną ONZ, by uchwaliła projekt rezólucji po* 
tępicjącej propagandę wojenną i podkreślił, 
że uchwalenie takiej rezolucji przyczyni się 
znacznie do wzmoćhienia pokoju i bezpieczeń- 
s'wa narodów. 

NOWY JORK PAP, — W komisji politycz 
nej ONZ. rozpoczęła się w dniu 22 bm. .debatą 
nad punktem porządku dziennego, zgłoszonym 
rrzez Związek Radziecki w następającym 
brzm'eniu: „kroki do powzięcia przeciwko pro: 
payandzie i podżegaczom do nowej wojny”. 

Jek wiadomo, 18 września br. Związek Ra- 
dziecki wygłosił w tej sprawie projekt rezolu- 
cj; zawierającej następujące główne punkty: 

1) Organizacja Narodów Zjednoczonych po- 


tęp'a zbrodniczą propagandę zawartą w ora: ' 


sie, w audycjach radiowych, w filmach i w 
przemówieniach publicznych, wzywającą -do 
agresji przeciwko miłującym pokój narodom, 
zwłaszcza na terenie Stanów Zjednoczonych, 
Grecji i Turcji. 

2) Tolerowanie takiej propagandy uważa 
Organizacja Narodów Zjednoczonych za po- 
gwńtłcenie zobowiązań, wynikających z karty 
CNZ 

3) Organizacja Narodów Zjednoczonych 
wzywa wszystkie rządy do wydania tistaw, 
ZABRANIAJĄCYCH TEJ PROPAGANDY POD 
SANKCJĄ ODPOWIEDNICH KAR. 

4) Organizacja Narodów Zjednoczonych 
wzywa do wprowadzenia w życie uchwał po- 
przedniego Zgromadzenia Generalnego W 
SPRAWIE ROZBROJENIĄ 1 KONTROLI NAD 
ENERGIĄ ATOMOWĄ. 

Do rezolucji tej delegacja australijska zgło- 
siła w dniu 21 bm. poprawkę, która potępiając 
w zasadzie propagandę nawołującą do aktów 
agresji w jakimkolwiek kraju, opuszcza wy- 
mienione przez rezolucjęradziecką Stany Zije- 
naczone, Grecję i Turcję. Poprawka australij- 
ska wzywa co prawda rządy do zapobieżenia 
tej propagandzie, ale nie domaga się wprowa- 
dzenia żadnych sankcji karnych. 

Debata w komisji politycznej rozpoczęła się 
przemówieniem delegata radzieckiego, wicemi- 
nistra Wyszyńskiego, który uzasadnił rezolu- 
cję radzietką. 

Przemówienie Wyszyńskiego podzielić móż- 
na na trzy części: 

11 Na przykładzie wystąpień anglosaskich 
mężów stanu z Churchillem na czele oraz na 
przykładzie artykułów w prasie amerykańs<iej 
WYSZYŃSKI WYKAZAŁ NIEZBICIE ISTNIE- 


Marshall 


NOWY JORK PAP. Sekretarz stanu Mar- 
shall podał w dniu wczorajszym do wiado- 
mości, że w istocie rzeczy nie ma żadnego 
„planu Marshalla". Marshall zaznaczył, że wy 
sunął jedynie sugesiie 1 zlecenia, lecz nie 
opracowal żadnego specjalnego planu pomo- 

Marshall wyraził zadowolenie z teso. że 16 


SOBOTA 25 PAŻDZIERNIKA 1947 ROKU 


NIE W PEWNYCH KRAJACH SILNEJ PRO- 
PAGANDY WOJENNEJ. 

2) Na przykładzie ustawodawstwa i orzecz- 
miciwa angielskiego, francuskiego i ameryxań- 
skiego Wyszyński dowiódł, że „ograniczenie 
wolncści słowa i prasy — w wypadku kiedy 
woimość ta jest nadużywana — nie jest sprze- 
Czme z duchem ustawodawstwa tych krajów. 

3) Przypominając, że rezolucje poprzednie- 
go Zgromadzenia Generalnego w sprawie roz- 
brajenia i kontroli energii atomowej nie zo- 
stały dotychczas wprowadzone w życie, Wy- 
szyński oświadczył, że powodem tego jest 
NIECHĘĆ STANÓW ZJEDNOCZONYCH DO 
OSIĄGNIĘCIA JAKIEGOKOLWIEK POROŻU- 
MIENIA ZE WZGLĘDU. NA AMERYKAŃSKI 
MONOPOL BRONI ATOMOWEJ. 

Rolę rzecznika i obrońcy świata ang!osas- 
kiego wziął na siebie minister spraw zagra” 
nicznych Australii, dr Evatt. Odpowiadijąc 


gacze pod preg 


Minister Wyszyński piętnuje prowokatorską dzia- 
łalność Churchilla, Byrnesa, Forresialla i S-ki 


wiceministrowi Wyszyńskiemu, Evatt bronił 
Churchilla i b. sekretarza stanu Jamesa Byrne- 
sa, którego ostatnią książkę pt. „Mówiąc szcze- 
rze ,.wzywającą do wojny przeciwko krajom 
demokratycznym, zaatakował Wyszyński w 
swym przemówieniu. Dr Evatt oświadczył, że 
— zdaniem jego — zarówno Churchill, jak t 
Byrnes mają prawo do wypowiadania swoich 
poglądów. 

D' Evatt podkreślił, że należy przypornn'eć 
koleżeństwo aliantów z czasów wojny i zaprze 
czył kategorycznie, jakoby wojna była alauni- 
kriona. „Wprost przeciwnie — powiedział mì- 
nister australijski Organizacja Narodów 
Zjednoczonych może uczynić wojnę niemożli- 
wą. Australia zgadza się w zasadzie z koniecz- 
nościę uchwalenia rezolucji w sprawie zapo- 
bieżenia propagandzie wojennej, ale sprzeci- 
wia się stanowczo wymienianiu w tej rezotu- 
cji fakichkamaiek krajów". 
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Rzeź w Indonezji trwa 


Í 


donoszą, pöwohijąc się na informacje z Ba- 
| tawii, że walki trwają nadal na wielu od- 
cinkach na Jawie i Sumatrze. Największą ak- 


, tywność wojska holenderskie wykazują w re- 

,jonie Purłokerto. Jak kómuni"uje prasa hó- 

lenderska, rząd holenderski zamierza powołać 
Kd 


DW 


| Jedno 


LONDYN (PAP) — Minister spraw zagra- 
nicztiych Ernest Bevin wygłosił przemówienie 
na wiecu członków Partii Pracy w swym okre- 
gu wyborczym Wandsworth, w południowo- 
wschodnim Londynie. 

Minister oświadczył m.in.: Wielka Brytania 
nie chce wiązać swej polityki zbyt ściśle cni 
ze Stanami Zjednoczonymi, ani ze Związkiem 
Radzieckim; 


W ciągu najbliższych miesięcy około 250 


7) 


PRAGA (PAP) — Dziennik czeski „Svobod- 
ne Słovo” zamieszcza wywiad, udzielony przez 
powracającego z Polski przez Pragę republi- 
kańskiego senatora z Kalifornii — Williama 
Knewlanda, na temat wrażeń, odniesionych w 
czągie pobytu w Polsce. 

W wywiadzie tym senator Knowland oświad 
czył, iż po zwiedzeniu Niemiec i Polski oraz 
zbadaniu ogólnej sytuacji w obu tych państ- 
wach, doszódł do przekonania, że Polska po 
doświadczeniach z czasu wojny I okupacji ma 
zupełnie uzasadnione obawy przed możliwością 
odrodzenia militaryzmu niemieckiego. „Armie 
okupacyjne powinny pozostać w Niemczech — 


żołnierzy i oficerów. 

Rzecznik rządu republiki indonezyjskie: 
oświadczył w Jogiakarta, że wojska holendet- 
skie przekroczyły na Jawie linie demarkacyj- 
ne pomiędzy terytorium republiki a teryto- 
rium okupowanym przez Holandię i posunęły 


a oblicz 
dla wyborców — drugie 


tysięcy żołnierzy brytyjskich, pozostających 
sa granicą, będzie zdemobilizowanych. 

Wielka Brytania będzie dążyła wszelkimi 
siłami, żeby doprowadzić do porozumienia na 
konferencji ministrów spraw zagranicznych w 
sprawie Niemiec. Wielka Brytania będzie dą- 
żyła do ustanowienia jedności gospodarczej 
Niemiec, ale będzie też czuwała nad tym, aby 
Niemcy nie były zdolne do wywołania nowej 
wojny. 


Gios Amerykanina o Polsce 


zaznaczył amerykański senator — przez 10, 20 
i o ile zajdzie tego potrzeba, nawet przez 30 
lat, aż do całkowitego zniszczenia militaryzmu 
niemieckiego”, 

Zapytany, co sądzi o nowych granicach Pol- 
ski na Odrze i Nysie, senator Knowland od- 
pcwiedział, iż — zdaniem jego — Niemcom 
powinno się raz dać do zrozumienia, iż jakie- 
kolwiek widoki na rewizje tych granic są po- 
zbawione wszelkich podstaw. 

Mówiąc o stosunkach panujących obecnie 
w Polsce, senator Knowland podkreślił, iż 
przede wszysikim głębokie wrażenie wywarł 
na nim enłuzjazm, z jakim naród polski pracu- 
je przy odbudowie swego kraju. 


| 


o planie Marshalla 


„Nie było żadnego planu nomocy Europ e— były: tylko sugestie i zalecenia” — ale nie mówi calej prawdy, bo plan 
Marshalla istnieje — przewiduie on poddanie państw europejskich kurateli USA 


krajów europejskich przyjęło jego sugestie I 
dał do zrozumienia, że kraje te gotowe są 
poprzeć politykę amerykańską na arenie mię- 
dzynariodowej. 
Poruszając sprawę 


konferencji paryskiej, 


Marshall oświadczył, że sprawozdanie z kon- 
ferencji jest obecnie przedmiotem badań roz- 


maitych komisji amerykańskich. Komisje te, 
studiują równocześnie zagadnienie pomocy dla 
Europy z punktu widzenia interesów Stanów 
Zjednoczonych. 

Sekretarz stanu Marshall, wygłosł powyż- 
sze przemówienie na zebraniu współprazowni- 
ków „New York Herald Tribuna". 


‘Mimo obecności komisji konsularnej ONZ — Holendrzy atakują w dalszym ciągu 


BRUKSELA PAP- Dzienniki holenderskie-| da. wojska na początku. 1948 roku 11 tysięcy | Się o9 kim. w głąb terytorium indonezyjskie 


go. 
Wojska holenderskie zajęły miasto Kara 
njar, W tych operacjach zginęło lub odn'osła 
„rany 600 ińdonezyjczyków, wśród których 
„znajdowało się 300 osób cywilnych, które 
powróciły do Kraniar po zakończeniu prac 
komisji konsularnej, wyznaczonej przez ONZ. 
|] 


Villa 


dla magnatów kapitału 


Byłoby rzeczą niedopuszczalną, gdy Wielka 
Biytania miała nie skorzystać z oferty Mar- 
skalla w sprawie pomocy dla Europy. 

Pięć wielkich mocarstw powinno znalażć 
rozwiązanie dla zapewnienia pokoju w Euro- 
pie 


m 


a "pzez 


Nowy rząd Ramad.era 


ale program — stary 


PARYŻ PAP. Premier Ramadier, po konferen- 
cji z przedstawicielami komitełu wykonawcze 
go francuskiej partii socjalistycznej, udał się 
po północy do prezydenta republiki Vincenta 
Auriola, żeby mu złożyć listę nowego rządu, 


PARYŻ PAP. Po audiencji u Prezydenta 
Republiki Vincenta Auriola premier Ramadier 
ogłosił listę nowego rządu: 


Premier — Paul Ramadier (socjalista), 
Sprawy zagraniczne — Georges  Bidauit 
(MPR). 


Sprawy gospodarcze — Jules Moch (socja- 
lista). 


Rolnictwo — Marcel Ro-lore (niezależny 
konserwatysta), 
« Sprawiedliwość — Andre Marie (radykał), 
Siły zbrojne — Pierre Henri Teitgen 
(MPR). 
Finanse — Robert Schuman (MPR). 
Sprawy wewnętrzne — Edouard Deprew” 
(socjalista). 
Przemysł — Robert Lacoste (socjalista). 
Oświata — Marcel Naegelen (socjalista). 
Opieka społeczna — Daniel Mayer (so* 
cjalista). 


Bez teki — Yon Delbos (radykał). 


Podsekretarz stanu w prezydium rady m» 

nistrów — Paul Bechard (socjalista), 
o e a 

PARYŻ PAP. — Premier Ramadier oświad= 
czył, na konferencji prasowej, że reorganiza+ 
cja rządu francuskiego przeprowadzona w cią 
gu ostatnich 24 godzin nie oznacza zmiany; 
programu politycznego. 


— em 


gw 


LONDYN (PAP) — W dyskusji w Izbie Gmin 
mad mową ironową zabrat m. in. głos poseł la- 
bourzystowsti Thomas, W 


czasie wakacji part- 
lamentąrnych zwiedził on innymi Femin pos 
słami państwa Furopy Wschodni ej, Thomas p- 
świadczył, iż państwa te doznały głęhokich ran 


a ich życie gospodarcze zostało kompietnie 
ziujnowane. Niemniej jednak wśród tych Iu- 
dz! można znaleźć zapał do pracy, któryby się 
bardzo przydał również | Ang m, „Wisrzę 


àt Thomas — że będzie to tylzo u- 
z mojej strony, jeśli stwierdzę, że 
te państwa odbudowują swe zniszczone kraje 
bez pomocy i bez dolarów amerykańskich, a 
każdy tamtejszy robatnik jest świadom swe- 
go zadaniu, Patrząc na Europę wsch, sami mo- 
glibyśmy się duże od niej nauczyć”. 

Często Jakże w Anglii słyszy się 
zównaczył poseł labourzystowski — że lu 
dzie za tzw. żelazną kurtyną nię wiedzą co się 


— powie 
czciwością 


ja na świecie. Mogę zapewnić wszystkich 
posłow brytyjskich, że będąc tam informowa- 
nym este ie na podstawie wiadomości praso- 


a krytyki 


Poseł Thomas przeciw polityce za 


wych, adziałeń o wszys'kigi to się dzieje 
poza ty: zh, krajami Jedna ze zmót, klóra szcze- 
gólnie gnębi kraje Europy, wschodniej — toj 
obawn odbudowy Niemiec  kosziem zwycię- 


skich sojuszników. Podczas gdy w Polsce nie 
przypada więcej niż 250 dolaraw rocznago dor 
chcau na tażdegn obywatela, przeciętny do- 
chód Niemcz — w myśl propogycji amerykań- 
— ma wynosić 650 dolarów, Fakt, że zga- 


się na tdk ką przewagę qaspódar- 
ZFEMYVS 


wię 
wile 


pi lẹwa Niemiec, stanowiąca po- 
*czefistwo dla sąsiadujących z 
- zaznaczył poseł Thomas — wy- 
w państwach Europy wschodniej zupeł- 
Marep 


krajów 


wołuie 
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nie zrozumiałe zaniepokojenie. 


My, tu w Anglii, niepokoimy się bards nie 


tylko obecną sytuacją międzynarodowa, lecz 
również a powodu własnego kryzysu gospo- 


dartzego. Wiem jednakowoż, iż Wschodnia Eu- 
rcpa może dostarczyć wiels i tego, czego nam 
połrzeba bez konieczności płacenia za łe do- 
slawy dolarami. Trudność polega wyłącznie 
ną tym, że nie jesieśmy w stanie zapewnić do= 
kładnych terminów naszych dostaw handlo* 
wych dla tych państw. Powinniśmy w naszej 
gospodarce stosować więcej metod planowa- 
nia tak, abysmy byli w stanie’ dotrzymywać 
zawieranych umów”, 

W zakończeniu swego przemówienia 'Tho- 
mas poruszył sytuację w Grecji. Podkreślił on, 
że podczas gdy rząd i parlament brytyjski u» 
trzymują przyjacielskie stosunki z reżimem w 
Atenach, dziesiątki lysięcy ludzi w Grecji ska- 
zano na wygnanie na wyspy morza Egejskie: 


d W IZDI 


granicznej rząńiu Pari: Pracy 


go 
du 


ry 
EZ 


Ci ludzie umierają z wycieńczenia i gło- 

dziesiątkami dziennie. W ostatnim tylko 
sie wykonano 465 egzekucji na więźniach 
politycznych, 

Wiem, że 64 oni od nas oddaleni 0:3 tysią- 
ce km, nie mniej jednak są oni istotami ludz- 
kimi, Walczyli razem z nami a dzisiaj znaj- 
dują się w więzieniach, podczas gdy znaczna 
część tych, którzy współpracowali czynnie z 
hitlerowcami, znajduje się obecnie w Grecji u 
władzy. Jaką farsę robimy z demokracji, 
twierdząc, że ją popieramy — popierając rów= 
nocześnie to, co się dzieje w Grecji. Hańhą 
jest dla dobrego imienia brytyjskiego — po: 
wiedział na zakończenie poseł Thomas, — że 
odwróciliśmy się od ludzi, którzy nam pomi 
gali, a podajenty rękę tym, którzy współpracu- 
jac z Hitlerem, spłamieni sa krwia pomordo- 
wanych przez egzekucyjne bataliony nazistow* 
skie rodaków”. 
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Sukcesy nauki radzieckiej 


w dziedzinie energii atomowe! 

MOSKWA PAP. — W wielkiej sali odczy* 
towej muzeum polilechnicznego w Moskwie 
odbyła się prelekcja nrezesa radzieckiej aka- 
demii nauk profesora Wawiłowa, poświęcona 
rozwojowi nauki radzieckiej w okresie trzy- 
dziestolecia porewolucy jneqo. 

Prof Wawiłów zwrócił uwagę na demoxra: 
tyzm nauki radzieckiej, jej więż % rzeszami iu: 
dowymi i udział w budownictwie gospodarki 
soojalistvcznej ZSRR, 

Nauka radziecka może się ostatnio poszczy 
cić. takimi zdobyczami jak odkrycie przez prof, 
Mendelsiama i Landsberqa kombinowanego 
rozpraszania światła, odkrycia prołesorów Joi 
iego, Alichanawu i innych w dziedzinie ener: 
gii atomowej i badania promieni kosmicznych 
profesorą Skobelcyna, 


Nafia i benzyna z ZSRR 


WARSZAWA PAP. Do Gdańska przybył 
22 bm. radziecki tankowiec „Sachalin“ który 
przywiózł z Batumu ładunek około 4.500 
ton nafty i około 3:500 ton benzyny: 


Obrady sejmowej komisji przemysłowej 


poświęcone wykonaniu budżetu Ministerstwa Przemysłu i Handlu 


WARSZAWA PAP. W-dniu 23 bm. 
dowała sejmowa komisja przemysłowa bed 
przewodnictwem posła Obrączki, (PPS). Ko- 
misja rozpatrywała wykonanie budźctu ad- 
ministracyjnegqo Min. Przemysłu i Handlu 
za trzy kwartały bież roku, Sprawę wykona- 
nia budżetu referował pozókawicjel min min. 


obra- 


Sz zereg nowych dekretów 


w IA (PAP) — Prezydenl Rzeczy 
osnol rządził ogłoszenie w Dzienniku U- 
staw RP, następtjących dekretów: 
© utworzeniu Akademii Szłabu Generalne- 
go. 
o 


O wyjatkowym skróceniu czasu nauki |ler- 
1 pracy (praktyki) czeladniczej w prze- 
nie Iniczych. 

t Państwa Polskiego 
wości polskiej, zamieszkałych na 
inągo Miasta. Gdańska 
niektórych - przepisów 
ia Cywilnego. 

„ O.zmianie desrelu z dnia 27 pca (946 r. 
o organizacji statystyki państwowej i o, Głów- 
nym Urzędzie Statystycznym 

O zmianie ustawy z dnia 2 
o tlgach inwestycyjnych 

O uchyleniu dekretu z dnia 5 kwietnia 1946 
toku o utworzeniu przedsiębiorstwa „Polskie 
Drogi Wodne”, 

O zmianie dekretu z*dnia 28 czerwca 1946 
toku o odpowiedzialności karnej za odsięp- 
stwo od narodowości polskiej w czasie woj- 
ny 1939—1945. 

W sprawie uprawnień obywateli polskich 
powołanych w latach 1941—1945 przez władze 
Zwiazku Socjalistycznych Republik Radziec- 
kich do świadczeń os sobistych. 

© dapuszczalności rehabilitacji osób, k'óre 
byiy zatrudniane w policji państwowej tzw. 
wanalówej i straży więziennej w czasie oku- 
par, ni emisckiej, 

O częściowej zmianie prawa górniczago, 

Q przepądku majątku. 

W sprawie mocy obowiązującej nisktócych 
prepisów ustawodawstwa z zakresu opieki 
społecznej, 
© zmianie niektórych terminów w zakresie 
adm'nistracji wymiaru sprawiedliwości. 

O zmianie dekret » dnia 14 maja 1946 ros 
ka © tymczasowym unormowaniu stosunki 
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Gużoszone w Dzienniku Ustaw R.P. 


służbowęgo  funkcjonariuszów państwowych, 
C zmianie i 
jące dekretu z 


rozciągnięciu mocy obowiązu- 
dnia 7 lutego 1919 r.o fundac- 


jach zatwierdzeniu darowizn i żapisów na 
cały obszar Państwa Polskiego. 
W sprawie zmiany rozporządzenia Preży- 


denta- R. P, z dnia 16 marca 1928 m o 
o pracę robotników. 

O ustaleniu treści sporządzonych za rani- 
cą aktów stanu cywilnego (metryk) obywat eli 
polskich. 

© unoórmowaniu stosunku pracy pracown!- 
kow publicznych przebywąjących -za -granica 


imowie 


PRAĆ 
GOTOWĄCĆ 
CZYŚCIĆ ` 
ODNAWIAĆ 
MEBLOWAĆ 


Przemysłu i Handlu dyr. Holzer. 

W dyskusji zabierali głos; poseł Obrączka 
(PPS), poseł Popiel, (PPR) poseł Czechowicz 
(SD), poseł Dobosz (przedst, rzemiosła), poseł 
Kaczocha (SL), i pos. Wojciechowski (PPS). 

W dyskusji poruszonó szczególnie sprawę 
pomocy dla górników — repatriantów z Fran 
cji oraz sprawę etatów i wynagrodzeń refe- 
rentów przemysłowych w starostwach i re- 
ferentów wydziałów przemysłowych w urzę- 
dach wojewódzkich. Komisja zatwierdziła 


spra * 


wozdanie z wykonania budżetu administra- 
cyjnego Ministerstwa Przemysłu 1 Handlu, 
Komisja zatwierdziła również swój plan 
pracy do końca listopada bież roku. ? 
Nastepne posiedzenie komisji odbędzie sie 
30 października br. W ciągu listopada komi- 
sja przemysłowa na cotygodniowych posie- 
dzeniach rozpatrywać będzie sytuacje w po- 
szczególnych działach przemysłu: w przejty= 
śle węglowym, hutniczym, energetycznym, 
spożywczym, włókienniczym i innych. 


Kulisy dyplomacji anglosaskiej 


LONDYN (Obst wł.) Frank Pitcairn na 
łamach „Daily Worker“ omawia zakalisową 
robotę prowadzoną przez wpływowe osobistoś 
ci w Ameryce, Wielkiej Brytanii i Niemczech, 
a mającą na celu uniemożliwienie osiągnięcia 
przez konferencje listopadowa czterech mi- 
mistrów* spraw * zagranicznych jakichkołiwiek 


pozytywnych rezultatów w sprawie niemiec- 
kiej. s 


Frank Pitcairn zaznacza, że w ostatnich 
dniach ludzie prowadzący tę akcję sabotowa 
nia współpracy międzynarodowej, zaczynają 
mówić o swych planach człkiem otwarcie: „W 
kwaterze głównej brytyjskiego i amerykańskie 
go zarządu wojskowego. w Niemczech oświad 
czyli oni nieoficjalnie, że powodzenie konfer 
rencji londyńskiej „rozbiłoby ich wszystkie 
piany." 

Mówiąc to mieli oni 
stworzenie 100 procentowo kapitalistycznego 
państwa zachodnio - niemieckiego. Zatównu 


oczywiście na myśi 


w Londynie jak i w Berlinie znany jest iro- 
niczny żart, że jeśli konferencja listopadowa 
zakończy Się porozumieniem, to nikt z afiminł 
atratorów brytyjskich czy amerykańskich w 
Niemczech nie będzie miał najmniejszego po 
dęcia, co nałeży dalej robić,“ 

Sądząc z tego, co sam słyszałem — pisza 
dalej Pitcairn — najpoważniejszą ,z obaw, 
wyrażanych we wspomnianych kołach jest 
lęk, aby czasem nie znalazła się jakieś otwar 
te przez niedopatrzenie wyjście, nozwalające 
na osiągnięcie porozumienia, 

Normalnie ludzie w przede dniu jakiejś 
konferencji, starają się tak ją przygotować, 
aby możliwe było znalezienie porozumienia, 
Wydaje się, że kierownicy anglosaskiej pnii- 
tyki w Niemczech myślą o tej płaszczyźnie po 


rozumienia tylko poto, aby ją podminować — 
kończy „Daily Worker“. 


Nieco uspokojona staruszka z ożywie- 


niem zaczęła wsnoiminaąć Szereg wspól- 
nych z Leontiewem znajomych, Byli to 


przeważnie proiesorowie Politechniki Le 
ningradzkiej. aż nadto dobrze znani in- 
żynierowi. Staruszka wywarłą na Leon- 
tewie bardzo miłe wrażenie. Zresztą, nic 
złego nie mógł powiedzieć Ii o Osieninej. 
Dowcipne i petne taktu jej uwagi wnosi- 
ty do rozmowy dużo ożywienia. Stojąc na 
korytarzu, rozmawiali tak dość długo. 

A wpływem rozmowy dziwny niepo 
kój, którym był ogarńiecty wciąż Leon- 
Hew, „zaczął sio rozwiewuć, Zwiaszoza- 
kiedy wepòlnie wesoło rozmawialac, SP 
żyli lekka kolacje 


Za oknami wagonu czemniała już noc. 
Ostatnia not przed przylaedem do Mos- 
kwy. Konstruktor pożegnał się z pania- 
mi į udał się do sw oza i wą S na Spo- 
czynck. Z przyzwyczajenia sprawdził, 
czy skórzana teczka zn naidnje się na 8wo= 
im miejscu pod poduszką. Zamknął drzwi 
na klucz, usiądł na postanin, wyciągnął 
papierosa, żapalił i z przyjemnościa za- 
ciągnął się dymem, bezmyślnie patrząc na 
lioletowe koła, unoszące się w powietrzu, 
| nagle wyczuł znów niepojęty i dziwny 
ląk, który stał sie jego nałogiem. Pró- 
bówał opaftówać i siłą woli zwalczyć 
to zagadkowe uczucie coraz bardziej 
wzrastającego niepokóju, Odgrzeby.wał 


sje 


|ł 
| 


| SIĘ bie 
ijest? Może nerwy. zmęczenie? — a mo- 


w pamięci fakty z czasów studenckich, 
które przyszły mu na myśl w związku 
z rozmową z żona swego Starego prote- 
sora. A jednak, to dziwne uczucie- p3y- 


chiczneso zdenerwowania coraz więcej 
sie pozłobiało, granicząc nmemal z Ja- 
kimś panicznym strachem, > 


Tuk, tuk. tak, 


koła wazonu. 


— miarowo wystuki 
Za oknem co pewien 
(aj połyskiwały blade światła. sygna- 
ów kolejowych i mijanych przez eks- 
press bez zatrzymania stacji, Dookoła 
panowała cisza. 
— (o Się-ze mu ą dzieje? — pytał sam 
ze zdziwieniem , Co ze mną 


SAY 


że taktycznie ten dziwny stan jest wywo 
łany przewidywaniem jakiejś katastro- 
ry, jakiegoś nieszczęścia? 
Wyczuwał po prostu fizycznie, 
niezrozumiałego dla niego a, 


Że CoŚ 
mimo to; 


groźnego wisj w powietrzu, Był bardzo 
zmęczony, więc położył Ste i usiłował 


zasnąć. Ukałtysany miarowym  turkotem 
kół, sam nie wiedżiał, kiedy pozrażył się 
w ciężkim śnie, 

Późną nocą nagle się ocknałł i znów 
wyczuł, wyraźne, złowieszczej natafczy 
wę spojrzenie czyich niewidzialnych 0- 
czu, Dotknał machinalnie ręką czoła Lpo- 
czi4 krople zimnego potu. Śpuścił nogi 
na kołyszącą sią podłogę, zastanawiając 
sią nad tym, kto wiaściwie i w jaki Spo |; 
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sób mógł go śledzić. W przedziale prócz 
niego nikogo nie było. Wiedział o tym 
wyraźnie. Wysiłkiem woli zmusił się do 
narzucenia płaszcza i zbliżenia się ostro= 
žije na palcach do drzwi. Powoli ie otwo 
rzył i wyjrzał na kórytarz, Był pusty 
Ostrożnie stąpaiąc przeszedł wzdłuż kos 
rytarza, podszedł do drzwiczek toalety; 
|. sam nie zdając sobie sprawy z tego co 
robi, pociągna je raptownie gwałtownie 
ku sobie, W tualelce, nachylona nad wu- 
rmywalką, stała ubrana w Jakąś barwią 
piżamie Osieni na. Ze zdziwieniem podnio 
sta na miego oczy. Spojrzenia ich spotka: 
ły Się. 

— Naprawdę bardzo pana Przepraszam 
a sowiedo eR To chyba ja pana nie 
cheący obudziłam. Przechodząc obok pań 
skiego przedziału, pozwoliłam sobie spoj 
rzeć przez szybkę, gdyż była niezastoe 
pięta, Czy nie ma pan przypadkiem ja- 
kiegos proszku od bi ln głowe? Pani Zi 
bowa strasznie cierpi, Okropnie boli ią 
głowa. ło Praw mię ske * 
kania z panem. 
wztuszeń, 

— Jest mi tiewymownie przykro, ale 
niestety nie mam przy sobie żadnych le- 
karstw — odpowie dzić RL golitiew. zupeł- 
ie już uspukojony co do powodów swo- 
iezo bt zpodsta Mmenczo strachu, — Może za 
pytamy, o jakiś proszek kondukt tora 
>" 2 SCE 6, - 
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Mgr Tadeusz Findaiński („Olek'j 


24 X. [942 roku w trzech punktach 
okupowanej Warszawy rozległy się silne 
detónacje. Gwardziści pomścili śmierć 
50 z Pawiaka, śmierć towarzyszy pu- 
blieznie powieszorych w dniu 12 paż- 
dziernika, Gwardziści w akcjach odwe- 
towych czynem dowiedli, że lud polski 
nie da się zastraszyć, że lud pólski się nie 
ugnie, że lud polski na terror okupanta 
odpowiada walką, 

Tego pamiętnego dnia odbyły się trzy 
akcje =— rzucono granaty do SS-owskiej 
knajpy — „Cafe Glub*, do restauracji 
„Mitropa* ma dworcu głównym (tylko 
dla Niemeów „Nurfir Deutsche*!) oraz 


zniszono redakcje znienawidzonego 
„szimaławca* — „gadzinówki* — No- 
wego Kuriera Warszawskiego", 

s - s 


24, X. 1942 roku o. godzinie 5:30 spot: 
kalo się dwóch gwardzistów koło kościo- 


ła S$w. Krzyża. Byli/to: Roman Bogucki i 


„Wiełbłąd” j ;,Pelek** — -Jerzy Duracz. 
Rozmawiali cichovi krótko — nie było 
czasy na gadanie, 

Wieczarerm—akcja. Palili się do tej robo 
ty. Byłem dumny | szcześliwy, że į mnie 
wyznaczył „„Janek'* — (Bolesław Kowal- 
ski) dowódca okręgu GL Warzawa — o- 
powiada! później „Felek“, 

„O 6-ej bądź pod .;Kopernikiem" 
epia! Roman, przyjdzie tam trzeci 


r: 


= Sz 
uczestnik akcji", 

Na umówione miejsce przyszedł 
„Olek* (Tadeusz Fidziński) — dowódca 
dzielnicy, sródmieście i Powiśle, ,„Janek* 
skontakiawał go z ;„Fełkiem* i „„Roma- 
mem“, W pobliskiej bramie „„Romań', 
który był wsztabie GL oficerem ;;od za- 
opatrzenia w broń“ rozdał gwardzistom 
rewolwery i granaty, s Roman“ zatrzy- 
mał przy sobie wiązkę granatów. On ta 
bawiem miat rzucić do SS-owskiego 
„Cafe Ciubu*, / 

Krótki wywiad w terenie. ;;Gafe Club" 
znajdował się w punkcie niezmiernie 
iuchliwym, przy rogu Alei Jerozolim- 
skich. Nowego Świata. Po mieście krą- 
żyły patrole żandarmerii, wiele Niem- 
ców cywilnych i żołnierzy kręciło się 
zed wystawarmii restauracji. W Gafe“ 
gwarno, Przez drzwi widać było rzęsi: 
ście oświetlone wnętrze kawiarni”i SS- 
manów rozpartych przy stolikach. Bawili 
sią Wesoło..: nie wiedzieli, że czeka ich 
nowa rozrywka... tym razem w dosłow- 
nym znaczeniu tego słowa. 


Gwardziść ustalili nasiępujacy plan 
akcji. „Roman“ zdecydował że rzuci 
granaty przez szybę — od strony Alei 


Jerozolimskich. Olek“ i „Felek“ będą 
sobstawą* osłaniającą odwrót, przy- 
czym „Olek“ stanie po drugiej stronie 
Alei, „Felek“ zaś parę kroków za ,/Ro* 
manem“. Po akcji zaś wszyscy wycorają 
ię ustaloną trasa: w razie rozproszenią 
spotkają się na Żoliborzu -Punktualnię 0 
godzinie 7 „Roman“ i ::Fełek" staneli 


} 


| 
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RA. X. 1942 — 


Akcja odwetowa Gwardii Lu 


przed oknem. afo Clubu“. „Roman“ u- 
krył się na sekundę w bramie, by rozwi- 
nać granaty, W chwilę po tym potężna 
detoriacja wstrząsnęła gmachem. Ze 
wszystkich stron posypały się bezładne 
strzały, Niemcy strzelali na oślep. 
„Olek* powiadał później: „Gdy nastą 
pił wybuch Niemcy strzelali biegriąc w 
panice. Bali się. Stojący niedaleko mnią 


oficer niemiecki rozejrzał się bezradnie 


dokoła, poczym odsunął się powoli pod 
parkan i.. jednym skokiem ukrył się w 
skrzyni od śmieci”, (!). 

Roman“ natychmiast po wykonaniu 
zadania ruszył ustaloną trasą. Nagle 
trzech imturndurowanych Niemców sta- 


24. A. 1947 


nelo mu na drodze. Strzelił bez namysłu 
i rzucił się do ucieczki. „Felek“ za nim. 
Na przeciwległej stronie ulicy „Felek“ 
zobaczył ;,Olka* biegnącego w tym sa- 
mym co i on kierunku, 

Spotkali się na Żoliborzu. Wszyscy ca- 
li i zdrowi, Dumni, że plan bojowy wy- 
konali. 

+ = $ z 

O tej samej godzinie „Młot“ (Mietek 
Ferszt) rzucjł granat do lokalu redakcyj- 
nego „gadzinówki'”, 

Q tej samej godzinie ,;Wiktor* (Jan 
Strzeszewski) otworzył drzwi restaura- 
cji dworcowej Mitropa“ i rzucił trzy 


granaty. Osłaniali gò „Grzegorz“ (Mie- | bee Ojczyzny, 


"HE" "TEE" "EU" "RE" "HF "IE" JJ Y y TJT Y e Y ÅT Pvy "UP" 


Cichy Fecz owocny trud kolejarzy 
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jesienna ofen 


Tak się już utarło u nas w Łodzi, że z ko- 
iejami ło jak z powietrzem; nie można bez 
nich żyć, ale jakoś się o tym ani pamięta, ani 
mówi, ani pisze. I trzeba dopiero jaxiejś oka- 
zit nadzwyczajnej, wypadku od „wielkiego 
dzwonu”, by sobie przypomnieć, że nie tylko 
górnicy i włókniarze dokonują rzeczy wiel- 
kich, ale, że istnieje również obok nas wielo- 
tysięczna rzesza kolejarzy — cichych bohate- 
rów, na Których bdrkach spoczywa poważna 
część odpowiedztalności za normalny bieg na- 
szej produkcji I za całokształt naszych nsiąg- 
nist w odbudowie Kraju. Takim wypadkiem 
stała się ostatnio wielka kampania jestenna, 


l 


jaką podejmują koleje na miesiąc październik 
i listopad. Kampanie jesienne mają już wpra- 
wdzie w kolejnictwie starą tradycję, ale dla 
należytej) oceny, czym będzie tegoroczna. ak- 
cja zwiększenia w okresie 2-ch miesięcy prze- 
wozu kołejowego o 25 procent, należy rzucić 
okiem wstecz na osiągnięcia dotychczasowe. 

Wiemy wszyscy, jak bardzo ucierpiało ko- 
lejnictwo nasze w czasie wojny i okupacji. 
Zdizesiątkowany i zrujnowany tabor kolejowy, 
zdziesiątkowane szeregi fachowców — z tą spu 
ścizną w majątku podjęły się nasze koleje 
ciężkiego obowiązku sprosłanja rosnącym 
wciąż potrzebom odbudowującego się kraju. 


Częstochowa idzie za przykładem Łodzi 


Rozwój rucha. wielowarszłaijawców 


Wieści z Łodźt wpłynęły na to, że w Czę 
stochowie, która jest poważnym ośrodkiem 
przemysłu włókienniczego, poczynają robotni- 
cy myśleć o przejściu na obsługę większej 
ilości maszyn. i 

Ostatnio w 


PZPS w Częstochowie szereg 


prządek przeszło do pracy na trzech stronach 
(670 wrzecion) 
zultaty. 


osiągając całkiem niezłe re- 


21 października we współzawodnictwie | 
„szóstek” w PZPB Nr 1 na czoło znów 
wysunęła się inicjatorka wyścigu pra- 
cy w przemyśle włókienniczym Geno- 
„wefa Korzeniowska osiągając 179,1 proc, 
normy. Następne miejsca zajęły: Szcze- 
pańska (167,7 proc}, Rybakowa (165,5 
próc.) oraz Seweryniakowa (161,7 proc.). 

Na „czwórkach” osiągnęła Wożniako 
wa 155,6 prac. a Jóżwiakowa 155.4 proc. 

We współzawodnictwie grupowym ze 
spół majstra Stolarza Stefana (136,5 
proc.) wyprzedził zespół Stolarza Zyg- 
muta (135,1 proc., a zespół Jabłońskie- 
go (126,7 proc.), zespół Skonki (122,4 
proc.). 

W PZPB Nr 2 w przędzalńń w pracy 
przy czterech stronach przoduje Helena 
Olczyk (141 proc}, a przy trzech stro- | 
nach Kazimiera Sygułska (146.5 proc.). 

W ikalni na „szóstkach”' czołowe miej 
sca zajęły: Urszula Szymczakiewicz 
[123,3 proc.) Franciszka Szymańska 
(122,7 proc.), Anna Makowska (121,8 pr.). 
Na „czwórkach“ przodują: Helena Płach 
ta (153,1 proc.), Janina Ziółkowska (147,4 
proc.) oraz Jadwiga Paradzińska (136,2 
proc.). 

W PZPB Nr 3 pracująca na „ósemce” 
Janina Wołoszczak osiągnęła 185 proc. 
normy, Na „czwórkach“ najlepsze rezul- 
taty: Maria Grzelak (178 proc.) oraz Bro 
nisława Maiczak (175 proc.). 

W PZPB Nr 4 na automatycznych 
„ósemkach' pierwsze miejsce zajęła Zo- 
fja Golis (160 proc.), a drugie Bronisław 
Chrzanowski (151 proc.). 

Stanisław Michalak, Józefa Dumka, Bo 
jesław Brzeziński i Juliusz Słok. obsłu- 
gując seliaktor wykonali swe zadanie 
dzienne w 157.3 proc, 4 

W PZPB Nr 5 wśród prządek pracują- 
cych przy czterech stronach najlepsze 
rezultaty osiągnęły: Władysława Wert. | 
ke (173 proc) oraz Zenona Sibilska | 
(141 proc}. W tkalni na „czwórkach” 
przodują: Józeia Szymańska (188,9 pr.), 
Maria Pryczek [187,5 proc, Michalina 
Kolasińska (183,5 proc., Maria Woż- 
niak (183.5 proc.) oraz Franciszka Wój- 
cik [181,8 proc.). 


I tak Natalia Kazil wykonała 21 paździer- 
nikasswe zadanie dzienne w 142,6 proc. Na- 
stępne miejsca zaieły: Janina Kuczma 136,2 
proc), Helena Drożdż (136. 5 proc), Aniela 
Szył (130 proc} i Agnieszka Magiera (129,1 
prozh 

Zarobki każdej z tych robotnic za ostatnie 


| dwa tygodnie przekróczyły po 4.000 zł, 


W PZPB N: 6 Józeia Rajska pracują- 
ca na szóstce osiągnęła 164,9 proc. nor- 
rmy. We współzawodnictwie „czwó- 
rek” najlepsze rezultaty uzyskały: Jani- 
na Mircszewska (159,3.proc.), Maria Miś 
kiewicz (158,8 proc., Rajska Maria 
(154,2 proc., Bronisiawa Olejnik (153,4 
proc.) 1 Stanisława Andrzejczyk (146,2 
proc.) 

Wśród prządek pracujących przy 750 
wrz. przodują: Bolesława Bożek (141,3 
proc.), Maria Wojciechowska (137,1 pr.), 
Kazimiera Pazik (136,4 proc. oraoz Irena 
Dubel (131,8 proc.). 

Zespół majstra Grzelaka osiągnął 132,4 
proc. normy, a zespół Bogdańskiego 
131,8 proc. 

W PZPB Nr 7 we współzawodnictwie 
„czwórek” czołowe miejsca zajęły: Ma- 
ria Wojciechowska (144,8 proc,) oraz 
Maria Balińska (142,7 proc.). Pracująca 
przy trzech stronach prządka Władysła 
wa Jochim wykonała swe zadanie dzien 
ne w 156,6 proc, 

W PZPB Nr 9 wymienić należy: Wła 
dysławę Frych (160,1 proc.), Stanisława 
Kubika (154,7 proc.) oraz Bernarda Mo- 
tylewskiego (151,2 proc.) pracujących 
na „czwórkach”, i 

W PZPB Nr 14 prządka Helena Durka 
osiągnęła 161 proc. normy, a Stanisla- 
wa Zimnowłodzka 1 Genowefa Pachol- 
ska uzyskały po 152 proc. 

W PZPB Nr 16 wśród prządek najlep 
sze rezuliąty uzyskały: Franciszka Jagu- 
szewska (158 proc.), Helena Pietranek 
(154 proc.) i Genowefa Ciesielska (155 
proc.). - 

W PZPB w Pabianicach wśród tkaczek 
przodują; Kunegunda Cieślak (149,3 pr.) 
oraz Leokadia Rzepkowska (147,4 proc.]. 
a wśród prządek Maria Konczak (144,6 
proc.) t Helena Prusinowska (143,7 pr.). 


W PZPB w Rudzie Pabianickiej najlep 
sze rezultaty wśród prządek (trzy stro- 
ny) uzyskały: Gościmiliska (175 proc.) 
oraz Karczewska (163 proc.) 

Wsród tkaczek pracujących na sześ- 
cia krosnach przodują: Franciszka Droż 
dżewska (168 proc, 1 Cecylia Lauba 
156 proc.|. 


| 


' zef Mazur 
| (145 proc.) 
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owej 


tek Góra) i „„Cmiek* (Orłowski), Wszy: 


scy gwardziści wycofali się bez szwanku. 
z * * 


= 

Akcja odwetową Gwardzistów to po- 
czątek nowego w historn walki z oklipan 
tem okresu — okresu walki zbrojnej, 

Wbrew głosom z Londynu. wbrew glo- 
som reakcji nawołującej do bierności — 
naród walczył, Peperowcy i gwardziści 
pierwsi dali przykład: Torowali drogę da 
wolności rewolwerem i granatem, Gi 
młodzi chłopcy bez zbędnych słów i pato 
su, bez cienia strachu stawiali czoła oku 
pantowi, Poprostu: spełniali najlepiej. 
najszlachetniej pojęty obowiązek wa- 
K T: 
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Svwa przewozów 


Kolejarz musi często „własnym przemysłem” 
dorabiać brakujące części maszyn, a nawe 
samemu fabrykować najprostsze narzędzia pia- 
cy, których mu jeszcze nie mogą dostarczyć 
w dostatecznej ilości nasze fabryki, O ile wiel- 
ką bolączką na wszystkich odcinkach naszego 
życia jest brak fachowców, o tyle w kelejnic- 
twie problem ten występuje jeszcze bardziej 
pstro i paląco. Kiedyś, by być dobrym koleja- 
rzem, należało przepracować 10—15 lat, a dziś 
— dzis na tysiąc maszynistów Dyrekcji Łódz 
kiej zaledwie 320-tu jest „przedwojennych”. 
Pozostali byli do niedawna palaczami. Ofiar- 
nością i oddaniem nadrobił kolejarz polski 
brak kwalifikacji. A jak podołał swemu obo- 
wiązkowi, niech mówią o tym dwie tylko sakto- 
mne cyfry: we wrześniu ub. roku Dyrekcja 
Łódzka załadowała i przewiozła 143 tysiąca 
wagonów, w bieżącym roku — przy tej samet 
ilości posiadanych waqonów załadowano i 
przewieziono ich 196.562, czyli o 53.562 wago* 
ny więcej, 

Poważną poprawę osiągnięto w ciąqu ostat- 
miego roku i pod względem regularności poit- 
gów. Oczywiście, że są jeszcze tu i owdzia 
niedociągnięcia i usterki, szczególnie © 
chodzi o ilość niepotrzebnych postojów. Świą- 
domy kolejarz polski walczy z tymi niedocieo: 
nięciami i dzięki czujności robołników-per- 
rowców, pepesowców jak i bezpartyjnych 
udało się Dyrekcii Kolejowej wiele rzeczy ne- 
prawić i usprawnić. 

Przy sposobności chcemy zwrócić uwagę í 
„klientom'” kolei, by ze swej strony wykazał 
więcej zrozumienia dla trudności, z jak nu wać 
czy wobecnejchwili nasza komunikacja 
rza się bowiem często, że wagon czeka kilka 
dni na wyładowanie, a „klient” się nie śpieszy, 
płaci grzywnę za postój, nie pomyślawszy © 
tym, że pieniądze nie stworzą „od ręki” do- 
datkowego wagonu, potrzebnego dla zaopā- 
trzenia w niezbędny surowiec naszych fabryk, 
Należy o tym pamiętać, szczególnie teraz, gdy 
przed kolejnictwem naszym stoi poważne za* 
danie kampanii jesiennej, Mamy nadzieję, że 
społeczeństwo w kampanii tej przyjdzie koleja 
rzom z pomocą, że na uwadze będą ją mieli 
również robotnicy i dyrekcje fabryk. dostar- 
czających kolejom taboru i'czężci zanisowych. 
Co zaś do kolejarzy samych — to zupełnie nie 
wątpimy, że tak, jak dotychcz”s, i w obecnej 
ofensywie jesiennej staną na wysokaści swego 
zadania. 
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Przemysł weinany 
walczy e per: szeństwo 

We współzawodnictwie tkaczy pracujących 
na dwóch krosnach kortowych w PZBW Nr 36 
najlepsze rezultaty osiągnęli; Stanisław Ma- 
Unowski (163,6 proc). Mieczysław Staniewski 
147.7 proc.) oraz Józef Boczkowski (163,6 
proc.) 

W PZPW Nr 2 na czoło wysunął się Stani- 
sław Łukastk (155,7 proc.). 

W PZPW Nr 3 pierwsze miejsca zajęli: Jó- 
(154 proc.) oraz Zygmut Morga 


W PŻ2PW Nr 1 najlepsze wyniki uzyskań: 


| Irena Karbowska (139,3 proc.), Lucyna Wojta- 


sik (136,1 proc.) oraz Zofia Frankowska 133,3 
proc). 


mam Mee 


Kto pierwszy? 

20 października we współzawodnie- 
twiemiędzyfabrycznym w przemyśle ba- 
wełnianym najlepszy wynik dnia osiąg- 
nęły: znów PZPB w Rudzie Pablanickiej 
wykonując zadanie dzienne w przedzal- 
ni „Średniej” w ili proc. w przędzalni 
„odpadkowej” w 121 proc, a w fkalni 
w 110,8 proc. 5 

PZPB Nr 21 
dzienny w 


wykonały 
104,1 proc. 
OW. JĘDRYCHOWSKIEGO 

W niedzielę, dnia 26 bm. o godz. 10-tej w 
sali kina „Wisła”, ul. Daszyńskieqo 1, ndbę- 
dzie się odczyt posła St. Jędrychawskiego ni. 
„Narada 9-ciu partii marksistowskich”, Po ode 
Czycię zostanie wyświetlony film pt, „W imię 
życ.a . 

Bilety wstępu w cenie 20 zł do nabycia w 
ks egarni „Książka”. ul. Piotnkowska 86. 
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wszyzticim MRP, 
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Koniec iikcji J 


Demokratyczna f0 


rym! wyborów samorządowych we 
Fian ujawniły znaczne przesunięcie sił 
politycznych, działających w tym kraju. Moż= 
na to stwierdzić na podstawie dotychczaso= 
wych, miepełnych jeszcze, dafiych. Szczegóło= 
wą anal iych wyników będziemy mogli 
przeprowadzić, gdy obliczenie głosów żosta- 
nie zakończone. Dziś chcielibyśmy poruszyć 
jeden charaklerystyczny moment; catkow tą 
klęskę MRP — partii, która na terehie fran- 
cuskim reprezentuje t zw, ruch Kkatolicko= 
społeczny, Klęska (ej partii nasuwa wnioski, 
które wybiegają daleko poza. sprawy wew- 
nątrznej polityki francysłduój — wnioski, któ 
re mają międzynarodowe tznaczenie i doty- 
czą m. im, spraw polskich. 


„ O tzw ruchu katolicko = społecznym 
dużo u nas ostatnimi czasy pisywali publi- 
cyści endeckiego autóranie ntu na łamach 
pewhych .Tvgodników", Powoływali się gaj- 
częściej na PKrancję, twierdzili, że wpływy 
francuskiej MRP, zadamnonstrowane przez 


wybory do portamontu — to dowód potężnej 
„trzeciej sily" którugnarasta w skuli między= 
haródówej. Ta „trzecią” siłą miał być ruch 
katolicko = społeczny” odrzucałacy zarówno 
italizm, jak 1 socjalizm robolniczy. Prak= 
ka przywódców tego ruchu Wykazała jasno, 
ZAKÓW no we Francji, we Włoszech, jak i w 


innych krajach, że wlókł się on w ogonie 
polityki imperialistów amerykańskich, że w 
walce klnsy robotniczej z reakcją kapitali- 
styczny, wyśsługiwał się syslematycznie tej 
ostatniej Praktyka fe ptzckreślała wszelkie 
wywody na temat „nieżależności" ruchu ką- 


tolicko = społacznojo, obalała tgorię, jakoby 
miat on własną „samodzielna” drott. 

Ostatnie wybory samorządowe we francji 
pbolkazały nam ten ruch w nmawym świetle. 
Prysł jak baña mydlana mit o jego cile 
i spoistości wewnętrznej. W całeł rozciągłości | 
obnażone zóslało, że jest on tylka 
dla renkcyjnych, faszystowskich 1 polfaszy= 
frrwekich sił politycznych, które kryły się 
za mim, niby zu purawonom. 

W pierwszym okrosia istnienia 


iść 


powojen- 


nej Francji nie było sprzyjającego „klimatu” 
dla haseł, głoszących jnwnie dyktatorskie 
zapędy, De Gaulle dość szybko zamilkł, uda- 


jąc się na pewien czas do swojego francus- 
kiego Sulejówka, a wraz z nim przyczalła 
„Sie. sktajaa kaszystowska zqdkeja. Swojadk- 
cić polityczną qgraniczyła qułównie du popie- 
rania stronnietw  „Geóttowych+ ae przede 
Obronie ta taktyka należy 
już do przeszłości Papntcie imporialistów 
amerykańskich stoło się dla reakcji francu= 
skiej sygnałem do zmiany taktyki Dowła do 
IGP EPO PEER PODOLA R ELE ETE IE 


DZIE, 


Okręgowy Sud Kamy rwzpałrywał sprawę 
Marlina Messlera, wydanego nam przoz wła- 
dze amerykańskiej sliefy olutpacyjnej, człon- 
ka SA nd 1931 roki i NSDAP. Joszczę tok 
przed wybuchom wojny Messler zosiał klerow 
ńikiem jednego z obozów kohceniracyjnych. 

we wrześniu 1999 roku Messiera mianowa- 
ho kirrównikiem obozu przejściowego dla lud 
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PRZEPARG NIEOGRANICZONY 

Państwowe Zakłady Przemysłu Dzie- 
wiarskiego Nf 1 w Łodzi ogłaszają 
nrzetarg n'eogrzniczóny na wykonanie 
instalacji elektrycznej siły 1 światła na 
oddziale maszyn bsnowewych (2 Wo- 
rinnty). 

Informacje I ślepe kosz 
mać można do dnia 3ł października w 
biurze PZPD Ny. 1 między godz. 10 a 12. 

Oferty należy: składać w zalakowa- 
nych koperlach z napisem „Oferta na 
wykonanie instalacji elektrycznej siły 
i światła" do dnia 81 paździornika br. 1 
w. Wydziale Ogólnym. - 

xKomisyjne otwar"" kopor odbędzie 
się w PZPD Nr 1 w odz, ul Krzē= 
mieniecka 2 w dniu-3 listopada m gotz. 
10-16j. 

Vadium 
2 prac. 


sy otrzy- 


przełargowe w 
ad Stunyv niż 
leży wpłacić 
wód wpłaty 


Dyrekcja 


wysokości 


n kosztorysu na- 
"ZP Ni 1 a dy- 
myć do oferty 

Robie prowóo wys 
jak rówależ unieważniez © 
bez padania przyczyny. i 


dv kasy 
znłąc 
ZABIYNZEBA 


| bocu oferenta. 


nin pezetan 
pairalikani, 


K upbiujemny 
ZŁOM ŻELAZNY | METALOWY 
AKCII SPOŁECZNE) 


dlo potrzeb Gospodacki Narodowej: 
Składnica Złomu 


Bernard Walkowiak 
sad uł. Kilińskiego Nr. 6 — tel, 183-48. 


"19Ł0E 


szyldem ; 


n 


[Ma — 


whiosku, że nadszedł cznk wystąpić bez 
przyłbicy. Dotychczasowi „katolicy” popiera= 
jący MRP przerzuciłi swe głosy na jawnie 
faszyzulącegn de Gaulle'a I stanęli w jednym 
szeregu 2 kolsboracjonistami » pod znaku 
Vichy, 7 


Ten gwałłowny zwrot jest dla MRP czymś 
więcej, niż zwykłą klęską wyborczą, z której 
można się jeszcze podnieść, Runęła wielka 
fikcja, runął mit o istnieniu wielkleś sity 
t. zw. ruchu katolicko, - społecznego — „trze 
ciej siły“ między kapitalistyczną reakcją a 
obozęm robotniczym. Obnażona została cała 
słabość tego ruchu — ruchu który zawdzię- 
cza} mandaty jedynie: poparciu elementów 
faszyzujących w okresie. sdy było im to wy- 
godne W ciągu paru miesięcy tlość włosów, 
oddanych na MRP spadła z 27 oroc. na 9 proc 


faszystowska treść M. R. P. 


Ten niespotykany w histori wyborów fakt 
świadczy najlepiej, jakie to elementy tworzy- 
ly dotychczasową siie MRP, stronnictwa wy- 
stępującego przecież pod demokratyczną fir- 
mi 

guke © wyborów 
Prancji wyciągnąć winni n nas przede wszy- 
stkim ci demokratyczni działacze katoliccy. 
którzy Wierzyli, że można realizować demo- 
krację, Ewę się od obozu robotniczego 
i balansując dzy dwoma biegunami. Wy- 
bory te powinny ich przekonać, że NIE MA 
MIEJSCA na jakąś „trzecią” siłę, że front 
walki jest jeden. Kto powterza te bzdury za 
„Tygodnikiem Warszawskim" — świadomie 
czy nieświadomie służy wrogom Indu i foh 
nmerykańgkim  iImperialistycznym proletkfo- 
rom , A 5 


samorządowych we | 


Hr. 293 


Pienarne nos iedzenie 


Miejskie: Rady ków w kadzi 

Dziś, w piątek, dnia 24 pa jj rb. a 
godzinie 17-ief w sal obrad- przy ul, Nowotki 
16, odbędzie się 12 plenarne posiedzenie Miej- 
skiej Rady Narodowej w Łodzi. 
meree o A 
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KGMUNIKAT 
KW PPR i Zarząd Wojewódzki ZWM 
zawiadamia; że zbiórka delegacji dla 
miasta Łodzi i okolic udających sie w nie 
dzielę dnia 26 października 1947 roku na 
| uroczystości 4-tej rocznicy bitwy oddzia- 
łów partyzanckich Gwardii Ludowej na 
| Dlabiej Górze; odbędzie się na Placu 
PEWNE TINA Nr 13 o godzinie 5.30. 
Zaznacza się, że odjazd na Diabla Gó- 
ję hinia się punktuàlnie o godzinie 
Ay KOMITET WÓJEWODZKI 
POLSKIEJ PARTII ROBOTNICZEJ 
ZARZĄD WOJEWÓDZKI 
l ZWIĄZKU WALKI MŁODYCH 
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Diw szczęścia fziecka 


_ Tydzień 


| Qa dnia tY- br obchodzimy w całym 
kraju fydzień Robotniczego Towarzystwa 
Przyjaciół Dzieci. Obecnie wszyscy doceniamy 
znaczenie RTPD. RTPD także i przed wojną, 
jza czasów sanacji odgrywała doniosłą i zu- 
[a wyjatkową rolę. Wyjątkową nie tyikë 


przeż- prowadzenie świeckiego wychowania” 


nie tylko przez “propagowanie 
pułntnych wtedy haseł pokoju ale 
wyjątkowa jeszze z Innego 
ważnego powodu. Tu bowiem, na odcinku pra 
cy wychowawczej, tu wlaśnie realizował się 
p comentował jednolity front robotniczy 
Tu, bez różnicy poglądu na sprawę wychowa- 
nia ideoloficznego działali razem bezpartyjni 
| i partyjni działacze robotniczy dla dobra ro 
botniczego dziecka, Działąli zgodnie i z entus 
Jazmem, chcąc wychować swe dzieci w. świa 
| topoglądzie marksistowskim, w poczuciu 
walki, którą toczy od lat kiasa robotnicza 
| dać. im wychowanie lepsze i pełniejsze, niż je 
| sami otrzynać mogli. 

Dziś upływa ponad 20 laf od tamtych pio 
nierskich czasów, ponad 20 lat, z: których 


niepo- 


m 


T 


wobec zmian ustrojowych, wymagających 
| nowej trości wychowawczej i nowych forr 
erganizacyjnych ATP. D. stangło przykbtowA 
ne da niezmiernie ważnych „obowiązków wyr 
chowania dzieci ludu pracującego. 
W tygodniu RTPD spójrzmy 


dwa lata jego powojennego 


wslocz na 
istnienia w 


bardzo | 


wykreśliła polskiemu dziecku wojna. Obecnie 


Łodzi Spójrzmy oczami miasta, któremu 
jest już w tej chwfli nieodzowne, 
aW opiece nad najmłodszym dałeckiem 


RTPD raiko się organigowaniem żłobków 


w żłobku... 
err IWONY N WG PPAOŚCE OWY YEAY a PAPAŁY OGNIWA WA 


Niemiecki zbrodniarz ikaran 


"PT polskiej t żydowskiej w Poznaniu, nā- 
stęphie w Łodzi, wreszcie znów zostaje prze- 
niesiony do Poznania, jako Oberlagerfuerer. 
obozu dla ludności żydowskiej 

Jako świadek w tej sprawie zeznawał mię: 
dzy. inńvmi prokarator Sadu Okręgowego, Bto- 
nisław Bronowski, który zeżńał, © że œ- 
skarżony przyczymł się do zwiększenia śmiet 
telności w obozie, bowiem qgłodził ludzi #0 
procent więżńiów zmarło wsstilek wycieńcze- 
Mia. Poza tym Messier zmuszał więżniów do 
przyylądania się eqzekucjom wieszania współ 
więżniów za najmniejsze przewinienie — 


anma TEZA 6% wa BTO: 003 Z RE 0 
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Pqzekucje odbywały sią dwa razy tygodnio- 
wü, A 

Prokurator Ciesielski domaqał się surowe- 
gó wymiaru kary, podkreślając, że oskarżony 
nie zabił nikogo, ani pobił, ale w-sposóh bez- 
krwawy przyczynił się do śmiertelności więż- 
niów, głodząc ich w nieludzki sposób, co rów- 
nież jest zbrodnią, w chwili ewaknacji obożu, 
klody zbliżał się moment Wyzwołenia — wy- 
wiózł z obozu kilka aut żywności do Nie: 
miot 

Sad pod przewodnictwem sędziego Łuszczew 
skiego skazał Messiera na 10 lat więzenia. 


ceram 


Łódź wita zespół Filharmonii Czeskiej 
Jutro mili goście nrzyhywają do naszezo miasta 


Jak dotosiliśmy w śobolę dnia 25 paž- 
dziernika rb. przyjeźdźa da Łodzi zespół Fil- 
harmenii Czeskiej a Pragi w liczbie 120 osób, 
z dyr Ralaelem Kubelikiem, synem sławnego 
skrzypka Jana Kuhelika na czele. 


Mistrzowyki ten zespół koncertował już w 


w którym. wzięli udział: 
ket — Wiceprezydent m. Łodzi oraz przedsia- 
wiciele: Wojowody Łódzkiego, Wojewódzkie: 
go Wydziału Kaltuty i Sztukt, O.K.Z.Z. Związ 
ku Zawodowego Muzyków Filharmonii Łódz- 
kiej, Państwowej Wyższej Szkoły Muzycznej, 


Katowicach. Krukowie i po występach w Ło- Państwowego Teatru Wojska Polskiego, 
dzi uda się do Warszawy, Joco HU Radla, ZAIKS-u, ZASP-a. Do 
- M ; i s S mite an iit br + raut, 

Ź kotu. zaspi aktorów Baństwowaga Ta: R 5 a Monan yjàbyo A: m: Züżi 
atru Wojska Polskiego w Łodzi wyjeżdża dnia hr Sw p mnis ora lharmonii 
2 listopada specjalnym pociągiem na trzy- ZĘ PAU il zd wyk ij ry ath dramat, Ro- 
tygodniowe. tmnee do Czech. Haan A Ar ngA — Prezesa ZZM i prof, 

Zaznódczyć naloży, że ak a wymienna ma w; rę ya Le ; 

P E A AN AD kw rż S W dniu przyjazdu gości specjalną doleta: 
doniosła znaczenie 1 przyczyni się niewśtpii=| KA RS a Awarie ÓW 
wie do padniesienia życia kuli uraliogo obu a de wę ma  worice | przy tzwiękach 
harodów. Lymnów narodowych czeskiego I nalsklego 

Z Wwicjatywy Wydziałr Kultury 1 Sztuki] Uioczyście powiła artystów czeskich Mili gò- 
Zarządu Miejskiego w Łodzi odbyło się w w%]| ście będą zapoznani z dastym Miastem oraz 
żej wymienionej sprawie zebranie Komiteti zwiędzą łódzkie zaklady przemysłowe 
ry” > |= A A NN A, „OWĄ | oa mr 

LEKARZY LUB FARMACEUTÓW 

DO NAUKOWEJ PROPAGANDY LEKÓW ; 

w Warszawie i miastach wojewódzkich poszukuje Centrala 
Handlowa Przemysłu Chemicznego. Pierwszeństwo mają byli 


propagatorzy, Warunki do 


Sem pracy propagandowej. sklndać: 


śżawa, ul. Mł 


omówienia. Oferty | życiorysy ż opi 


Wydział Personalny, War- 


Jugosłowiańskiej 16, 


Ob. Etqgeniusz" Ajnetr 


lobotniczęgo Towarzystwa Przyjaciół Dzieci 


Łódź dziś posiuda tych śłobików wiecej, niż 
minja ich przed wojną cala Polska, 

- «W 10 wzorowo prowndzonych przedszko- 
lach zapewnia się młodym obywatelom ra- 
dosne spędzanie dnia przez cały cza£ nie- 
obecności matki. 

„„Dla młodzieży prowadzone są dwie, je- 
dyne w Lodzi, szkoły świeckie, do których 
napływ kandydatów jest bardzo duży 

„Świetlice! prawdziwe dobrodziejstwo dln 
tych. niestety, wciąż joszocze u nas licznych 
dzieci, których warunki domowe nie pozwa- 
lają na odrabianie lekcji w domu.. Dziś jesz- 
cze świetlica, w niedalekiej przyszłości Don 
Kultury dziecka. — to kuźnia charakterów 
najbardziej poslępowych obywateli, T nad 
iym pracuje RTPD. 

„Domy Dziecka RTPD to nie opierajace 
ię ma filantropii sierocińce, Ta następstw” 
utraconego domu rodzinnego, dające atmosfe- 
rę ciepła i serdeczności, Mieszkają tu sieroty 
repatrianci, dzieci Warszawy, które brały u 

dział w Powstaniu A dziedi tych, którzy po- 
tegli w walce o meteria je ideałów, stanowią- 
cych wytyczne” pracy RTPD. ' 

Znany doskonale Ao całaj Łódz! ulu- 
biony teatr kukiefkowy, jedyny stały teatr 
dziecięcy naszego miasta, przez który prze 
winęło się 30 tysięcy widzów, 
| „I wreszcie walka o zdrowie dziecka — 
jedno ź podstawowych zadań XTPD. Lekarze 
wszystkich specjalności stoją na straży higle- 
ny i zdrowia najmłodszych obywateli któ- 
rych ponad półtora tysiaca przechodzi mie 
sięcznie przez łódzką poliklinike: 

Pobieźny ten przegląd bardzo jeszcze nfe- 
kompletny, wystarczy Jednak. aby przekonać 
tę najliczniejszą część epołeczeństwa Łodzi — 
robotniczą, że, jej miejsce t obowiązek jest 
być.w szeregach RTPD-owców, Wsżarządach, 
komisjach i kołach przyjaciół oni rnuszą mieć 
głos decydujący, być £Kospodarzami instytucji, 
którą jest wyrszm ich najżywotnicjszych pos 
trzelj. / J. Szczepańska 


EN 


„Zagadnienie rosviskie” 


w Tentrze Wojska Po'sk'ero 

Dziś w piątek 24 bm, o godz. 19 P. T, W.-P. 
uczet Aoslogie wiakopomnej Rewolucji Paz- 
dylernikóowej wystawieniem głośnej sztuki pt 
„Zagadnienie Rosyjskie” pióra: Konstantego Si 
motowa, jednego z najwybilniejszych drama- 
wiqów tadzieckich doby ostatniej. 

Rzecz osnuta na tle powojennych stosun- 
ków amerykańskich, przdstawia dażenia Kapi- 
tatu monopolistytznaeqo i pozostających na jego 
nsłuqach poleznych koncernów PFRSOW ych do cc 
Jaz Smielszogo ograniczania praw świała pracyi 
|do fkwidacji ideałów demnktatycznych, atos 
| szonych przez Roosevelta, a nurtujących w 
więksześći społeczeństwa USA Na tym to 
ódmalowańnym 2 realistycznym nbiektywiz: 
mem, fozwija śię dramat jednostki szlachetnej, 
,nie' mogącej pogodzi č się zę stanem rzeczy na- 
rzuconym sboloczeństwu przeż uprzywiłejowa 
ną mniejszość, jednostki, klóra po lioznych 
tpokórzeniach, znalduje wyjśtie w herolcz- 
nym pratescie całogo świąta postępów EGO, BR 

RE nyseri ię niezwykle  inłeresującej i na 
węłeroś Gkii alńej sztwkit nbjęł Lenn Schiller, 


kole Główne odtwarzaja: nka; Miedziń= 
ska, Taborska, Węgytzyn, Świderski, 
Pietraszkióuwicy, Żukowski śwski, Mal- 
aeiy kowłowski iini ë Dêkorarje skem 


ponm Oto aker 
zartoułt na premierę 


== Passe-t 


54 nieważne. 


'Poszuk wany 


somodsielny 


SIĘGOWY | 


do stałej pracy 


Zgł s ać się Biuro Ogłoszeń 
„PRASA! Piotrkowska 585 


io 


peta ge 7 


= EM _ = zz 


Nr. 293 ' 
Ci  AZ N"p M AC <a 


È 
T F at 
Kromka m. autna 
Kemu winszujemy 
Sobota, 25 października 1947 r. 
Dziś: Kryspina. 
— Q -m 
F ê m æ 
Kino „Pałonia* wyswietla Mim pt, „Se 
renada w dolinie słońca" 
Poczatek seansów o godzinie 17 i 19. 


———— 
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„Głosu Knt- 


nowskiego” Powiatowy Referat Kultury i Sztu- 
ki, Kutno, ul. 29 Listopada 1, tel Nr. 17. 


Czytajcie 


|„SłOS kutnowski” 


na zachotl 
góry | oddział mój jako pierwszy wyru: 
Była 1-sza 
Niem- 
pr Ze- 


W myśl rozkazu ptzenieślisny się 
m stok į 
kierunieu wsi Brzezie, 


szył w pole 
godz. po ea e Wad 
ey nie 
gi 


oczność wspaniała. 
zdzżyli nam 
ale iu 


ej musielismy 


jeszcze ód tej strony 
jwż patrol we wsi 


przechodzić. Ka: 


é odwrotu. 


tliśmy już jakie 
Niemcy atwo 
do lasu, 
daleko 
ISTY na- 
stojącą na 
oszetem 


Tadek f ja, jako -szpica ubi 
580 mt nd Dial kiedy 
tzyli ogień n Brzezia. Pluton 
e my wa trzech ponieważ 
> ostrzeliwując 
wasmta kapliczkę 
iedy „Tadek dostał rył 
na nie jst Iuperm, 


lej Góry, 


cofnął się 


1 Brzezia, k 
w 5 we 1 padł 


BŁOS KUTNOWSKI 


kończy się pasek i zdzierstwo 


Państwowa Centrala Tekstylna zaopatruje ludność w materiały włókiennicze 


W najbliższzych dniach 
w Kutnie swoją działalność podod- 
dział Centrali Tekstylnej. Centrala 
Tekstylna przejmie w swoje ręce co- 
iokształl obrotu towarami  włókienni- 


rozpocznie 


czymi na terenie powiatu i stanie się 
wyłącznym źródłem zakupu dla skle- 
pów detalicznych, prywatnych i spół- 
dzielczych. Dotychczas sklepy te za- 
opatrywały się w P. C. H, i innych 


Rekordowe zbiory w Chodowie 


Państwowy majatek Chodów, może 
się pochwalić w tym roku niebywa- 
łym wprost urodzajem na kartofle, 
których wydajność wynosi około 300 
metrów z heklara. Inne majątki pań- 
stwowe, maja również bogaty i obfity 
urodzaj na ziemniaki. 

Niestety, problem żywej siły robo- 
czej, potrzebnej do wykapania tych 
zbiorów, pozostaje wciąż aktualny, a 
nawe! ostatnio znacznie się zaostrzył 
w związku ze zbliżającymi się chłoda- 


Chodzi bowiem o to, 
by przed nasianiem mrozów, ziemnia- 
ki wykopać i zabezpieczyć. Admini- 
stracje majątków proponują wvśmie- 
nite was dla kopaczy lecz mimo 
to chętnych nie zgłasza się dostateczna 


mi zimowymi. 


ilość. Lżej bowiem można zorobić na | 


niedozwolonych 

il słoniną. 
Sprawa ta wymaga energicznej in- 

tlerwencji powołanych czynników. 


tranzakcjach maka 


Wyniki zbiórki złomu 


W czasie ttwania wiosennej akcji | 
zbiórki złomu żelaznego, powiatowy 
Komitet zbiórki złomu, któremu prze 
wodniczący prezes powiatowej Rady 
Narodowej W Kutnie, tow. Śpiewankie 
wicz, zorganizował i przeprowadził 
zbiórkę, klóra dała w efekcie 150 ton 
złomu żelaznego. W nadchodzącym 
okresie jesiennym komitet reaktywuje 
swoją działalność, przystepując do 
orqanizacji sieci gminnych komitetów 


zbiórki złomu, Komitety te. wciąeną 
do aukcji, w okresie od 15 do 30 listopa- 
da, młodzież szkolną, oroz członków 
organizacji młodzieżowych. W każ- 
dym gospodarstwie domowym znaj- 
dzie się mnóstwo połamanego, bez 
użylecznego żelastwa, które oddane 
zbieraczom, pojedzie do naszych hul 
na Śląsku i zostanie spożytkowane do 
produkcji zaoszczzędzając państwu 
wiele Egg dewiz. 


Ostatni termin 


zsypu zhoża za podatek gruntowy 


Już tylko kilka dni dzieli nas 
dnia 1 listopada, ostatecznego termi- 
|nu, wniesienia wymiaru podaku grün 
towego w zbożu. 

Mały procent wykonania planu, 
wskazuje na. fakt, że większa część 
płatników, ociąga się „staropolskim 
zwyczajem” z zapłatą podotku na o- 
statnig chwilę, liczac na pizedawnie- 
nie terminu platnosci. 


BITWA NA DI 


od | 


W rzeczywistości, po dniu pierw- 
Szym listopada, wobec  ociągających 
się płatników, wszczęte zostaną kro- 


ki egzekucyjne, które  przyspożą 
mnóstwo niepotrzebnych: kosztów, 


wszystkim tym, którzy nie spełnili swe 
go obowiazku wobec skarbu pań- 
stwa. Podatek gruntowy musi bowiem 
zostać ściagnięy w 100 proc., gdyż 
od tego zależy dalszy normalny roz 
wój i odbudowa naszego kroju. 


ABLEJ GORZE 


(dokończenie) 


arole“ 
Stantad przysłuchiwaliśmy 
rozgorzałej na górze bitwie... 

— Była ło bitwa co się zowie — opowiada 
z kolci porucznik Trębski Józef, występujący 
wtedy jako dowódca obsługi R.K.M. pod pseu- 


dónirnem „Stefan”*» — Ja zostałem przydzielony 
z RKM ani da plutopu 


Ja z dobrnęliśmy do wyznaczone- 


go lasu. się bezsiłnie 


„Jaszy*, klóry miał 
pierwszy wypad „Kroka“ 
cy pod osłoną 
zaczęli Się zbliżać do 
zająłem przy- 
ti czekałem. 


odwrót. Gdy 
i „Kära“ nie udal się, 
swej brani maszynowej 
nas tyrałierą. Naplułem w garść 
miejsce przy R.K.M.-ie 
„Józka j 
j su do ezasi 
jedyncze strzały po całej górze 
szy z l8-lu lowarzyszaeni trwal na 
dyspozycji R:K.M.. bodaiże dwa au- 
Manlicherów. a prócz 
całą masę amil- 
*kaliśmy spo- 


osłaniać 


gotowane 
Phitony 
sypkę i 


„Kruka" poszły w roz: 
słychać hyło po- 
Nasz pluton „Ja 
miejsc. 


i 
od t 


Miekśmy w 
tomay, ponad 20 tego 
aliatów, 
howego. Cze 


k a 


z nas miał po 5 gr 
wybie 


nicji I materiału 
kojnie na k 


Po uprywie jakiejś pół godziny Niemcy na- 


tari. My 0 


nowe 


górze, mieliśmy dogodne stanowi- 


sko og i obserwacyjne, choć te same wa- 


lory sprzyjały robócie niemicckich granatników, | 


Padpuśtiliśmy metrów 


Wtedy zacząlem robote z 


jakies 50 
RKM, 


granatu, 


tvraliere na 


moim a towa- 


rzysze zasypahi  tyrałiere Niemcy 


okola 20-tu 


zwiali pozostawiając na przedpolu 


bitych. 


załamał, SS-owcy zdezotienio- 


Niemców też się 


wani byli już zupełnie, strzelali chaotycz je- 
den dô drugiego 1 widać było, że wypuścili z 
rąk inicjatywę. 

Nie mało przyczynił się da napedzenia im 


strachu nasz materiał wybuchowy, Który w ma- 
tych dawkach wykorzystywaliśmy do robienia 
hałasu, wysadzając drzewa i skały. 

Walka, dhoć już później 2 małym nasileniem, 
trwała dò wieczora, 

Niemcy nie uc 
i ostrzeńwałi nas 
ków. 


się wejść 
granatni 


ickahi, aleda lasu bali 
z dałeka że swołch 


ścjiem zinróoku załadował na samocho 
dy swoich rannnych i zabitych, których według 
oceny miejscowej ludności hyło ponad trzydzie- 
stu i jak niepyszni uciekli do miasta, gdzie czu- 


li się o wiele bezpieczniej niż w naszym są- 
stedztwic. 

Po zapadnięciu wzywoku oddziały nasze wy 
cołalły się spokajiie z Diablej Góry y lasy, recz- 
kówskie Nisże straty w porównaniu ze tral a- 
mi wroga były nikłe. W plutonie „Jaszy”, tylko 


jeden towarzysz był tamy, drugi stracił. fura- 
zerke, którą zerw ał mu z głowy niemiecki pa 
pisk. 


Gorzej bylo w dwóch pierwszych plutonzch, 


które zdetonowane niepowodzeniem, po nieudanej 
próbie przedarcia się do lasów reczkowskich po 
szły w rezsypkę 


tierz walczył na własną rękę, 


Tam każdy żok 


, koncentra 


stwarzało możliwości 
kombinacji spekula- 


jźródłach. co 
ido rozmaitych 
|cyjnych. 

Ujęcie całokształtu polityki qosno* 
| darczej na tym odcinku przez jeden o- 
kreślony czynnik handlowy, wpłynis 
„niewątpliwie na ujednolicenie cen 
i zmormalizowame rynku, Nabywcy 
znajdą w Centrali wszelkie asorty- 
menty towarów włókienniczych, w 
szczególności wełny wszystkich pro- 
centów, bawełny, jedwabie, artykuły 
dziewiarskie, pończosznicze jį galante- 
ryjne. s 

Niestety, na przeszkodzie w rozwoju 
iej, tak  pożytecznej placówki stoi 
brak odpowiedniego lokalu. W po- 
| mieszczeniu wielkości średniego poko 
ju mieszkalnego, mieści się magazyn 
i biuro Centrali, zatrudniające razem 
11 pracowników. 


| Panuje tu tłok, dający się dotkliwie 
jwe znaki i utrudniający sprawne ob 
| iugiwanie klientów. 


AOTT 
Organizacja bibliotek 
wiejskich 


Dążąc konsekwentnie do upow- 
szechnienia czytelnictwa na wsi, Mini 
sterstwo Oświaty przysłaqgpiło do or- 


ganizacji sieci bibliotek wiejskich 
W związku z tym, inspektor szkol- 
ny kutnowski powiadomił zarządy 


gminne całego powiatu, że przyjmuje 
się podania od władz samorzadowych 
na przyznanie specjalnych kredytów 
przeznaczonych dlo organizacji bi- 
bliotek gminnych. 


—— 
— 


| Ogłoszenia drobne 


Feliks Wojciechowski, 6. 2. 1916, wieś 
Szczegoócin, gmina Witonia, powiat Le- 
czyca, unieważnia kartę EM 
RKU Łęczyca i legitvmację PPR, 


Cierpisz Józef, 14, 5, 1909, Wasoniec; 
omina Lubanie; pow. Nieszawa unieważ 


nia karfe RKU Włocławek q kartki żyw- 
nościowe. Znalazcę wynagrodze 


dwóch innych kolegów, z 
go, ze wsi Kawęczyn i Ja 
do „Miglane”. Ten ostaini 
go ch 


 Oboł a 1 


leżał 


mienieni dokonale 


uż 


i pozycja. w 
skazują, że wyst ki 

y, chcąc sie oddać do niew ol, leza 

nogi nacisnął jezyk spustowy karabinu, popeł- 


majac w ten sposób samobójstwo. 

Na ogól biorac 
tów obronna ręka. 
kolegów, tó odczi rfśś śmy 


Poche 


grobie 


ie h w 


padli, 


Góry. 

zebrawszy nddziały 
brygady im. gen. Bema 
słamtad, po pe : 
nego na terenie Kielecczyzny ,, 
Isze boje z Niemcami 


Nastepnie, 


tiñskie, a zenitu 


łem 
na da 


* * * 


Dziś jest ztiów jesień, W 


wśród 


zapadłych 


lasów , w okolicy Diablej Góry w 

czynskich, dni wloka sie lenin 

| noszące się z nad rzeki Czarnej 

banuje jak dawniej nad okolica, 

zda sie brzemieniem stoczonych na niej 
wsiokłej w nia krwi najlepszych synów ziemi 
opoczyrskiej.. Dziś poleg! spoczywają już we 
wspólnej mogile na cmentarzu w Skórkowicach, 
te miejsce gdzie oddali za sprawę ludu swe mło 


de życia, 
będzie w 


miejsce, 
pamięc i 


gdzie wstąkła ich krew żyć 


BIORA Diabla Góra, t- 


nnych i z ś UE" gołe PAOR ín. Ża a į "REA j <rżak 
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40. "Tomku! Coś się w sklepie dzieje... 
„Łaraj! Trzymaj! To złodzieje! 


ENTS ña tadzie, nie pod ladą, 
Jan się zachwiał, twarz ma bladą, 


KOMUNIKAT SEKCJI HUMANISTYCZNEJ 

Zarząd Sekcji Humanistycznej AZWM „Ży- 
cle” komunikuje, że od dnia 22.10. br. do dnia 
25.10. br. w godzinach od 15—16 należy skła- 
dać legitymacje organizacyjne w celu przedłu- 
żenia. Nieprzedłużonńe legitymacje tracą waż- 
ność z dniem 1 listopada. Jednocześnie zarząd 
sekcji wzywa do zgłoszenia się w tym samym 
czasie „wszystkich humanistów, którzy zapisali 
eię do „Życia” w bieżącym roku akademic- 
kim. Dotyczy to również dawnych członków 
ZWM. Wpłaty na prenumeratę „Poprostu” 
przyjmować będzie kol. Maślińska w dniach 
od 22—24 bm. w godzinach od 15—16. 


WIECZORY DYSKUSYJNE 

AZWM „Życie' wznawia wieczory dysku- 
syjne. Dnia 25 bm. o godz. 19-tej w lokalu sto- 
łórwki „Gesie Pióro” odbędzie się odczyt ob. 
Hyry pt. „Narada 9-ciu partii marksistow- 
skich”. 

UWAGA ZWM-OWCY SZKOLNIACY! 

Dnia 25 bm., w sobotę, o godz. 20-tej od- 
bądzie się w lokalu Zarządu Miejskiego ZWM, 
Plac Zwycięstwa 13, zebranie ZWM-owców 
szkot średnich niezrzeszonych w kołach szkol- 
nych. Stawiennictwo obowiązkowe, 


KOMUNIKAT 

Okręgowa Komisja Związków Zawodowych 
w Łodzi wzywa wszystkie oddziały Zw. Zawo- 
dowych oraz Rady Zakładowe do wzięcia u- 
działu przez wysłanie delegacji na uroczysto- 
ści, związane z 4-tą rocznicą bojów partyzant- 
kich z Niemcami, jakie odbędą się na Diabiej 
Górze (pow. opoczyński). 

Zbiórka delegacji ze sztanderami i wieńca- 
m odbędzie się w Skórkowicach, gm. Machorty, 
w dniu 26 pażdziernika br. o godz. 9-tej. 

Związki Zawodowe i Rady Zakładowe wn- 
ny przygotować środki lokomocji we własaym 
zakresie, 

OKRĘGOWA KOMISJA 
ZWIĄZKÓW ZAWODOWYCH 
W ŁODZI 


ZBIÓPKA 
Związek uczestników Walki Zbrojnej o Nie 
podległość i Demokrację w Łodzi, zawiada-? 
mia wszystkich członków Kompanii Honoro- 
wej Związku o zbiórce, która odbędzie się w 
sobotę dnia 25. 10 1947 r. o godzinie 16-tej 
w lokalu Zwiążku. 
Z LIGI KOBIET 
W sobótę dnia 25 października o godz. 18 
„w, šali S,O,L.K. ul. Andrzeja 1 ob. wiz. Jackie- 
wiczowa -wygosi odczyt p t. „O nowy typ ko- 
biety”, 
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Czy wrócą czasy Pytiasińskich? 


28 ośrouków szkoleniowych zakłada Państwowy Urząd W.F. i P.W. 


Państwowy U- 
Ks ; mE i m rząd WF i PW 

o ; ; * 4 rozpoczyna obec- 

t nie w Polsce sze- 
roką akcję propa- 
gowania i popula- 
ryzowania ciężkiej 
atletyki, jako spor- 
tu ludu pracujące- 
go, sportu robotni- 
ka, chłopa i żołnie 
rza. 

Ciężka atletyka 
nie była przed 
wojną sportem po- 
pularnym. Przyczy 
ną tego był właś- 
mie fakt, że sport 
ten, jako sport lu- 
dzi pracy, a nie e- 
lity — nie cieszył 
się opieką i popar- 
< ciem ówczesnych 

działaczy i kierow 
| ników sportu pol- 
skiego. Sport atle- 
tyczny był w za- 


niedbaniu i zapomnieniu. 


W POLSCE NIE BRAK SILNYCH LUDZI 
W ciągu 20-tu lat niepodległości, Polska 

nie wydała żadnego „asa” w tym sporcie, w 
przeciwieństwie do innych dziedzin sportu, 
jak np. boks czy lekka atletyka. Nie znaczy | 
to jednak, że w Polsce brak jest ludzi silnych 
i zdolnych do uprawiania sportu atletycznego. 
Dowodem tego są nazwiska słynnych na ca- 
łym świecie przed pierwszą wojną światową 
zawodników: — jak Pytlasiński, Zbyszko Cy- 
ganiewicz, Jankowski, Herudziński i wielu in- 
nych. Imiona ich były sławne w całej Eu- 
ropie. 

W okresie dwudzi iestoletniej niepodległości 
sport atletyczny nie tylko, że nie rozwinął się 
— ale nawet stracił swą żywotność, 

Obecnie sytuacja jest inna i wszystko wska 
zuje na to, że sport ten wszedł na nowe dro- 
gi rozwojowe, przestając hyć „Kopciuszkiem” 
wśród innych sportów w Polsce 

Będzie utworzonych 28 ośrodków szkole- 
niowych dla ciężkiej atletyki, po I-nym w 
każdym mieście wojewódzkim (14) i po 1-nym 
w każdym ośrodku wiejskim w danym woje- 
wództwie (14). Ośrodki te będą zaopatrzone w 


jsztangi i pokrowce do materaców, a sam ma- 


terac będzie wykonany we własnym zakresie 
według systemu majora Frankiewicza, syste- 
mu jeszcze nieznanego zupełnie w Polsce — 
a mianowicie z trocin, Koszt takiego matera- 
ca wyniesie kilka tysięcy złotych, podczas 
qdy materac włosienny kosztuje obecnie od 
400 do 500 tysięcy złotych. 

Prawie cały sprzęt a „PES E koatletyczny, Jaki | wówcze jaki 


był w Polsce — uległ podczas okupacji znisz- 
czeniu. Brak tego sprzętu jest obecnie bardzo 
dotkliwy. Aby temu zaradzić PUWF i PW o- 
głasza obecnie przetarg, celem zainteresowa- 
nia firm krajowych wyrobem sprzętu ciężkoa- 
tletycznego. Równocześnie wprowadza się kil- 
ka wzorcowych eztang, odpowiadających peł- 
nym przepisom międzynarodowym. 


POWSTANIE OŚRODEK SPORTU CIĘŻKO- 
ATLETYCZNEGO 

Na stadionie WP w Warszawie urządza 
się wzorowy Ośrodek Sportu Atletycznego, 
gdzie będzie się szkolić kadrę instruktorską, 
Tam będzie również zorganizowany obóz kon- 
dycyjny dla lepszych zapaśników i ciężarow- 
ców. . 

W Akademii WF na Biełanach już został 
uruchomiony ośrodek sportu atletycznego, cał 
kowicie wyposażony w sprzęt. W program 
szkoleniowy słuchaczy Akademii wprowadzo- 
no sport ciężko atletyczny. 

Wszystko przemawia za tym, że ciężka atle 
tyka będzie bardzo popularna w wojsku, po- 
nieważ największy i najsilniejszy klub woj- 
skowy „Legia" rozpoczyna propagowanie i u- 
prawiamie tego sportu na szeroką skalę, orga- 
nizując szkołę atletyczną dla młodzieży, 


PROJEKTOWANE KONTAKTY MIĘDZY- 
NARODOWE 

Rozwój i propaganda ciężkiej atletyki w 
kraju ściśle wiąże się z nawiązaniem i utrzy- 
maniem kontaktów międzynarodowych. Mając 
to na uwadze, PUWF i PW wprowadza w listo 
padzie drużynę zapaśników Czechosłowacji, a 
w styczniu i grudniu 1948 r. zespół zapaśni- 
ków i ciężarowców ZSRR najlepszych w tej 
chwili na świecie. z rekordzistą i mistrzem 
świata Nowakiem na czele. Oprócz tego PZA 
nawiązuje kontakt 2 Węgrami, Rumunami, 
Jugosłowianami i Bułgarami, 

Aby zainteresować sportowców uprawia- 
niem atletyki, zostały opracowane przez mir 
Frankiewicza i zatwierdzone przez PZĄ nor- 
my klasyfikacyjne, przewidujące podział atle- 
tów na klasy według wyników (na kl. III, II 
I i ekstraklasę). 

Oprócz tego będzie przeprowadzona wery- 
fikacja sędziów atletycznych i trenerów, Aka- 
demia WẸ już wydała w tym roku pierw- 
szych 17 wyszkolonych przodowników atlety- 
cznych, 

"Wydawnictwa PUWF i PW. pod redakcją 
mjr. Brzezickiego wydają obecnie dwa podrę- 
czniki mjr. Frankiewicza o zapaśnictwie i pod 
noszeniu ciężarów, a Samopomoc Chłopska 
wydaje populame broszury © sporcie atlety- 
cznym. (, „Śladami Pytlasińskieqo i Cyvqaniewi- 
cza”). Wydział Sportowy PUWF i PW wydaje 
również przepisy i klasyfikacje atletyczne i za 
paśnicze. 

Cała ta akcja „ruszenia” atletyki dopiero 
wówczas nabierze pełnej wartości, gdy wezmą 
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Fenomeni siatki 


walczą dzisiaj z naszym AZS-em 
Siatkarze radzieccy tylko raz wystąnią w Łodzi 


Dzisiaj w Helenowie wystąpią po raz pier- 
wszy w Polsce siatkarze ZSRR, którzy rozegra- 
ją mecz z naszym AZS-em. 

Siatkarze moskiewskiego „Dynamo“ od 3-ch 
lat dzierżą zaszczytny tytuł mistrza Związku 
Radzieckiego, gdzie piłka siatkowa stoi na naj 
wyższym poziomie. 

Oto co mówi nam jeden ze znawcow tezo 
sportu, który miał możność oglądania już s'at- 
karzy radzieckich. 

—. Siatkarze radzieccy reprezentują najwyż- 
szą klasę w Europie. Gra ich oparta jest na 
doskonałej technice i sile. Ich piątka z łatwo- 


ścią pokona każdą naszą szóstkę... 

— Wszystkich ich cechuje wyśmienita ża- 
prawa gimnastyczna. Fascynujące są ich wy- 
skoki do piłki i precyzyjne. ścięcia. 

— Grają fenomenalnie! 

Siatkarze radzieccy w Łodzi zabawią tylko 
jeden dzień. Drugi mecz rozegrają w niedzie- 
lę w Warszawie, a trzeci w Krakowie. 

Wszyscy więc spotkamy się dzisiaj w He- 
łencwie o godzinie 14-ej, aby zobaczyć i podzi- 
wiac prawdziwy kunszt piłki siatkowej na- 
szych gości. Na drugą okazję musielibyśmy 
czekać może długo. 


Kolarze śląscy w Łodzi 


W niedzielę kolarze łódzcy gościć będą je- 
szcze u siebie kolarzy z Dolnego i Górnego 
Śląska, z którymi rozegrają ciekawy trójmecz 
na torze helenowskim. 

Trójmecz składać się będzie z trzech kon- 
kurencji: 1) wyścigu sprinterowskiego, 2) au- 
stralijskiego i 3) drużynowego. Punktacja w 
pierwszych dwóch wyścigach: 1 do 12, w trze- 
cim 2, 4, 6 punktów; 
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w Zduńskiej Woli, ogłasza PRZETARG 
na rozbudowe przędzalni murowanej na 
w Żduńskiej Woli, ul. Opiesińska Nr 6. 


Nr 8 do dnia 30 października br. do godz 
lezycie zamkniętych i zalakówanych 


Woli". 
I2-ej. 


przetargowe, 
Dyrekcj 
ściowych roból 


i4 powodu. 


-o 


PRZETARG NIEOGRANICZONY 


Dyrekcja Państwowych Zakładów Przemysłu Bawełnianego 
NIEOGRANICZONY 
posesji 


Olerty pisemne odpowiadające treści ślepego kosztorysu, 
składać należy w biurze Dyr. Te ZI przy Al. Kościuszki 
1- 
z napisem: 
rozbudowę przędzalni dla fabryki Nr 2 P.Z.P.B. 


Oiwarcie ofert nastąpi w dniu 30 października 


Wadium przetargowe w wysokości 1 proc. oferowanej su- 
my należy wpłacić przed przetargiem w kasie Dyrekcji, 

Kwit za wpłacone wadium należy dołączyć do oferty, 

Wszelkich bliższych informacji udziela Dyr. Techniczny w go 
dzinach urzędowych, gdzie również można otrzymać podkładki 


P.Z.P.B. zastrzega sobie prawo wykonania czę- 

wyszczególnionych w kosztorysie, wyboru ofer- 
ty bez wzgjędu na ceny, lub unieważnienia przetargu. bez po- 
an 


Składy drużyn: 

Dolny Śląsk — Janicki I (wicemistrz Po:ski 
na torze), Janicki II, Janik i Brylski. 

Gómy Śląsk — Wyględa, Paprocki, Nowa- 
czek, Rurański, 

Łódź — Bek, Pietraszewski, Sałyga i Gryn- 
kiewicz. 

Przedsprzedaż biletów w f-mie Jurkiewicz, 
Piotrkowska 38. 


TONA RARE 


| CZYTAJCIE 


„Sło Robotnicy“ 


fabryki Nr 2 


-ej w kopertach na. 
„Oferta na 
w Zduńskiej 


o godzinie 


o gadz. 1030 w P. 


16005 


Ena 


Przetarg nieograniczony 


PANSTWOWE ZJEDNOCZONE 
PASMANTERYJNEGO ŁÓDŹ — POŁUDNIE 


PRZETARG NIEOGRANICZONY 
na wykonanie z powierzonego papieru 
z nadrukiem o gumowanych końcach. 

Oferty należy składać, w zalakowanych kopertach z napisem: 


„Oferta na wykonanie etykiet* do dnia 5 listopada br. w Se- 
kretariacie ul. Kopernika 1/3, 


Komisyjne otwarcie ofert odbędzie 


1/3. Blższych informacji co do warunków prseter udziela 


w niej udział organizacje młodzieżowa i duże 

kluby sportowe. Bowiem jak dotąd — prawie 

| tylko kluby czysto robotnicze propagują spor 

atletyczny, a cały szereg klubów bogatych — 

w ogóle nie interesuje się tym sportem. 

C. ATLETYKA NIE MA NIC WSPÓLNEGO 
Z CYRKIEM 

Opiekunem całej tej akcji wydźwignięcia 
sportu atletycznego na należyty poziom, jest 
dyr. PUWF i PW inż T. Kuchar. ` 

Byłoby bardzo wskazane, aby prasa spor- 
towa, radio i film — więcej miejsca poświęca- 
ły temu sportowi. Ciężką atletyka amatorska 
nie ma nic wspólnego z cyrkowością i jest 
sportem bardzo zdrowym, wszechstronnie, wy- 
rabiającym orgańizm. Poglądy niektórych lu- 
dzi, że sport ten szkodzi zdrowiu — są błęd- 
dne i bezpodstawne. 

Jako długoletni specjalista w tej dziedzinie 
sportu mjr. Frankiewicz, twierdzi, że atlety- 
ka posiada w Polsce ogromne możliwości rož- 
wojowe, i że już w niedługim czasie będzie- 
my mieli w kraju tysiące wyszkolonych za- 
wodników, z których napewno mie jeden ode- 
gra dużą rolę na arenie międzynarodowej. 


mak LE WE W AI. 


NA ODBUDOWĘ WARSZAWY 

Ze względu na nieścisłość wczorajszej no- 
tatki jeszcze raz podajemy: 

Kierownicy wszystkich pododdziałów ! Cen 
irali PZPW Nr. 37 przy ul. Sienkiewicza 70 
zebrali dobrowolne składki od robotników na 
odbudowę Warszawy w sumie złotych 52880 
(słownie: pięćdziesiąt dwa tysięcy osiemset 
trzydzieści złotych), 


PANSTWOWE ZAKŁADY 
PRZEMYSŁU BAWEŁNIANEGO Nr. 14 
w Łodzi, ul. Senatorska 6 
poszukują wykwalifikowanych tkaczy 
prządek 1 uczniów do. wynczenia na 

tkalni i przędzalni. 

Zgłoszenia przyjmuje Wydz. Pecso- 
nalny ul. Senatorska 6 w godz. od 8-ej 
do 16-tej. 10204 


PRZETARG NIEOGRANICZONY 

Biuro Konstrukcyjne Państwowej Fabryki 
Sztucznego Jedwabiu Nr. 4, Łódź, ul. Sien- 
kiewiczn 47 ugłasza przetarg nieograniczony 
na dostawę 12 stołów kreślarskich metalo- 
wych, dwustronnie obrotowych wraz z kom- 
pletnym wyposażeniem (rysownice s lnijka- 
mi i aparatem przymocowanym). 

Oferty należy składać w zalakowanych 
kopertach z napisem „Oferta na stoły kreś- 
larskie do dnia 6.11.1947 r. do godz. 10-tej. 

W.tym samym dniu o godz. 12-tej nastąpi 
otwarcie kopert. Zastrzega się prawa dowol- 
nego wyboru ofert względnie unieważnienia 
przetargu bez podania powodów, 


Państwowe Zjednoczone 
Zakłady Przemysłu Pasmanteryjnego 
Łódź — Południe, ul. Kopernika 1/3 


poszukuje wykwalifikowanych 


KSIĘGOWYCH 


Oferty wraz z życiorysami należy 
składać w Wydziale Personalnym Za- 
kładów. 10227 


PRZETARG NIEOGRANICZONY 
Biuro Konstrukcyjne Państwowej Fabryki 


| Sztucznego Jedwabiu Nr. 4 w Łodzi, ul. Sien- 


kiewicza 47 wzywa do złożenia ofert na do- 
stawe 9 silników 20 — 25 KM, 1450 obr./min. 
220/380 V, opancerzonych, pierścieniowych 
lub krótkozwartych. 

Oferty należy składać w kopertach zame 
kniętych z napisem: „Oferta na silniki* do 
Biura Konstrukcyjnego P.F.S.J. Nr.4 Łodź, 
ul. Sienkiewicza 47 do dnia 6.11. 1947 r. do 
godz. 10-tej. W tymże dniu nastąpi komisyjne 
otwarcie ofert. 

Biuro Konstrukcyjne PFSJ Nr. 4 zastrzega 
sobie prawo dowolnego wyboru oferenta lub 
unieważnienia przetargu bez podania powodu 


| PAŃSTWOWE ZAKŁADY 


PRZEMYSŁU BAWEŁNIANEGO Nre. $ 

zatrudnią: 

1 MAJSTRA na oddział przygotowaw= 
czy przedzalni. 

1 KREŚLARZA, oraz TKACZY. 
Żgłoszenia do biura personalnego 

P.Ż.P.B. Nr. 9 w Łodzi, ul. Łąkowa 23 

(róg Kopernika), 1022 


ZAKŁADY PRZEMYSŁU 


ogłasza ją 


1.500.000 szt. etykłet 


się dnia 5 listopada br., 
Z. Z. P. P. Łódź-Rołudnie, ul. Kopernika 


Wydział Zaopatrzenia. 


10228 


